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PRENUMERATA w ynosi 
w  K rakow ie m iesięczn ie 
2 kor., kw artalnie G kor. 
za odnoszen ie  do dom u 
dopłaca się 40 hal. mieś. 
Na p row in cy i mies. 2 K. 
70 hal. kw artalnie 8 kor. 
W  państw ien iem ieckicm  
kw artalnie 10 kor., w  in­
n ych  państw ach kwart. 
12 kor. Zmiana adresu 

40 halerzy.
G Ł O S N 1 R O

Listy pieniężne, przeka­
że na prenum eratę i in- 
seraty n a d s y ł a ć  n ależy 
franco do Adm inistraeyi 
„G łosu N a rod u 1. -P ren u ­
meratę op rócz  u pow aż­
n ionych  iigeneyi p rzy j­
muje każdy urząd p o c z t  
w obręb ie  m onarchii i w 
państw, n iem iec. Rekla_ 
m acye n ieopieczęl. n i” 
podlegaj,} op łacie  p ocz  ^

e t —  Mintrbpojerfyn. 6 hal. 
M rw  Ratakcyi; ulica św. 
=  Tomasza L. 35.

Kcmo csik toe F. t  0

Wychodzi d̂ziercme o godzin ę S wieezsrem z wyjątkiem niedziel i świat. 1 fi3 £ us e!‘*rałkratsś* „GUs ilarodu11. Te­
lefon Sr. 0 3  =

OGŁOSZENIA (inseraty) 
każdy następny raz 1 

z  t d. 80 hal. Załącznik

przy inuje AdminisTraYya „G łosu N arodu", ul. św. Tom aszu i. . »  — Od m iejsca  za w iersz drobnein  pism em  (petit' za p ierw szy raz 
a hal., skład tabelaryczny, liczb ow y , od w iersza 30 hal. za p ierw szy raz, każdy następny 15 hal. Nadesłane po 00 hal. za każdy raz. — 
i do „Głosu N arodu" (prospekty, cyrkularzę. ogłoszenia i t. p.i przyjm uje się za cenę 2 kor. od  100 egzem larzy dla zam ie jscow ych , a

100 egzem plarzy dlii m ie jscow  vdh prenum eratorów .

20 halerzy 
N ekrologi 
1 kor. od

WACHLARZE,
rękawiczki, pończo chy, grze­
byki, szpilki do włosów, per­

fumy, mydła, pudry
polar* w wielkim wyborze

i nmkieh cenach
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bryk fortepiany, planU a, harmo e < phonoie 
■a jotowkę iub na spłaty nawet 

m lesiecanr *»«▼,

Protest Alzacyi.
1.

Wypadki w  Saverne, które rozbrzmiały wiel- 
k ieu  echem po Europie, przypomniały wyraź­
nie kwestie jilzacką. Nieprzejednany antagonizm 
różnych iaeT~i EuTlu 1 wSftźwmł się ponow nie z 
elementarną siłą. W olny duch starej Alzacyi 
zaprotestował znowu przeciw idei pruskiej, 
niosącej ucisk i gwałt. Ci rzemieślnicy i robot­
nicy z Saverne krzyczący „sale Prussien“ Reut- 
terom, Fórstnerom i innym kawalerom szabli 
i  gwałtu, są tymsamym tylko popularnym wy­
razem protestu, który za czasu zaboru podnie­
śli reprezentanci oderwanych prowincyi: „W y­
dani z pogwałceniem wszelkiego prawa 1 przez 
hąniebne nadużycie siły panowaniu obcemu, 
mamy ostatni obowiązek do spełnienia. Uwa­
żamy za niebyły fakt, który rozporządza nami 
bez naszego zezwolenia".

Życie Alzacyi i Lotaryngii od lat czterdziestu 
wypełnione jest walką przeciw wszystkiemu, 
co  niosą im sprusaczone Niemcy, walką o za­
chowanie tej spuścizny duchowej, którą zowią 
nad Renem „ w i e c z n ą  A l z a c y ą "  ,

„Popełniliśmy błąd, zagarniając Alzacyę i L o­
taryngię — o ile chcemy trwałego pokoju — 
gdyż te prowincye będą dla nas tylko źródłem 
trudności11 — stwierdzić miał Bismarck niedłu­
go po aneksyi. Natomiast Moltke był zawsze 
najsilniejszym zwolennikiem aneksyi i zdecydo­
wany był * bronić tych nabytków za każdą 
cenę: „Radzono nam, abyśmy się porozumieli
z Francyą. Jeżeli nie możemy dojść do tego, 
czyja wina? Dokąd opinia publiczna we Fran- 
cyi żądać będzie kategorycznie ustąpienia tych 
prowincyi b e z w a r u n k o w o  n i e m i e c k i c h ,  
których my nie zechcemy' oddać, porozumienie 
z Francyą będzie prawie niemożliwe11.

Alzacya i Lotaryngia należały wprawdzie przez 
ośm wieków do cesarstwa niemieckiego, ale 
w  chwili aneksyi były bezsprzecznie francuskie, 
biły się na wszystkich polach walki za Francyę, 
bo Francy a umiała tam podbić dusze.

Już w r. 1708 Schmetau, ambasador Prus 
pisał do króla pruskiego: „Nie możemy już od­
zyskać Alzacyi, gdyż mieszkańcy Alzacyi są 
bardziej Francuzami niż Paryżanie.11 W  rew o­
lu cji i epopei napoleońskiej nazwiska alzackie 
świecą niezapomnianą chwałą: Kellermanowie,

Kleber i Rapp, Ney „!e  brave des braves“ , 
Lassale, sławny wódz kawaleryi, Lefevre, zw y­
cięzca (idańska — łączą Alzacyę z Francyą 
węzłami, których nie może rozerwać dzisiejsza 
klęska. Od Valony i Fleurus ażjjdo Moskwy i 
W aterloo... aż do Sedanu, wszędzie bili się i 
umierali Alzatczycy pod sztandarem Francyi. 
A dziś — mniej głośni od dawnych, ale równie 
ofiarni żołnierze bez plamy Jrloll i Flugenschuh, 
umierając na czele legii w Afryce, dają świa­
dectwo dawnym związkom,

Tak potrafiła pociągać dusze i serca Francya 
monarchiczna czy republikańska. Ludwik XIV 
nie pozwala bom bardować Strasburga, ale za­
brania również wszęlkiego . zamachu na kon- 
stytucyę wolności, zwyczaje i kulturę Alzacyi. 
Nawet odwołanie edyktu nantejskiego oszczę­
dza Alzacyę. Poszanowanie wolności, inteligen­
tna tolerancya zapewniają Francyi poważanie, 
potem miłość bez zastrzeżeń.

Od traktatu frankfurckiego zaczyna się epoka, 
którą Barres nazwał słusznie heroiczną. Jestto 
cz&s, gdy przy wyborach przechodzą wszędzie 
zwolennicy protestu, gdy z niecierpliwością 
wyglądano na granicy czerwonych czapek pie­
choty francuskiej. (C. d. n.;

Podwyższenie podatku 
osobist" - dochodowego.

Obydwie Izby przyjęły dnia 21 b. rn. znaczną 
większością głosów przedłożenie o podatku osobi- 
sto-dochodowym, które z pierwszym dniem lutego 

[Staje się ustawą i wejdzie w życie. Zdawało się, 
!że paragraf 14 będzie jedynym punktem wyjścia dla 
| rządu celem przeforsowania* trzech punktów usta­
wy, składających się na mały plan finansowy, stało 
się inaczej, parlament pokonał & 14 i jest nadzieja, 
że przejdą również w drodze parlamentarnej przedło­
żenia budżetowe.

Na mały plan finansowy skadają się trzy ustawy 
ściśle z sobą związane a) nowela do podatku oso- 
bisto-dochodowego, b) podwyższenie podatku od 
wódki, c) uregulowanie przekazań z podatku wód- 
czanego na poszczególne kraje. Poniżej zestawiamy 
nową skalę podatku osobisto-dochodowego w na­
stępującym definitywnym układzie:

Podatek osobisto-dochodowy wynosi rocznie przy 
dochodzie:

od więcej jak jak włącznie podatek
K o r o n

1. stopień 1.600 1.700 13.60
2. 1.700 1.800 15.20
o . n 1.800 1.900 17.—
4. » 1.900 2.000 18.70
5. » 2.000 2.200 20.40
6. n 2.200 2.400 24.40
7. n 2.400 2.600 28.50
8. n 2.600 2.800 32.60
9. n 2.800 3.000 36.70

10. n 3.000 3.200 40.80
11. » 3.200 3.400 44.90
12. w 3.400 3.600 49.—
13. w 3.600 3.800 55.10
14. 3.800 4.000 61.30
15. » 4.000 4.400 69.50
16. n 4.400 4.800 79.50
17. n 4.800 5.200 90 —
18. 5.200 5.600 100.50
19. 5.600 6.000 112.50
20. 6.000 6.600 127.—
21. yy 6.600 7.200 145.50
22. M 7.200 7.800 164.—
23. ?ł 7.800 8.400 184.50
24. r> 8.400 9.200 207 —
25. n 9.200 10.000 234.—
26. n 10.000 11.000 273.—
27. n 11.000 12.000 309.—
28. »» 12.000 13.000 348. -

29. n 13.000 14.000 387.30
30. n 14.000 15.000 427.50
31. »> 15.000 16.000 468.70
32. n 16.000 17.000 509.90
33. » 17.000 18.000 5 5 2 .-
34. 18.000 19.000 597.40.
35. 19.000 20.000 642.70
36. 20.000 22.000 705.60
37. » 22.000 24.000 793.10
38. n 24.000 26.000 885.80
39 » 26.000 28.000 978.50
40. n 28.000 30.000 1071.20
41. 7i 30.000 32.000 1169.—
42. n 32.000 34.000 1266.90
43. . 5ł 34.000 36.000 1364.80
44. » 36.000 38.000 1462.60
45. 55 38.000 40.000 1560.50
46. n 40.000 44.000 1704.70
47. » 44.000 48.000 1905.50
48. n 48.000 52.000 2106.40
49. Y i 52.000 56.000 2307.20
50. 55 56.000 60.000 2513.20
51. 55 60.000 64.000 2719.20
52. » 64.000 68.000 2935.50
53. » 68.000 72.000 3151.80
54. 72.000 76.000 3378.40
55. » 76.000 80.000 3615.30
50, » 80.000 84.000 3852.20
57. » 84.000 88.000 4089.10
58. » 88.000 92.000 4336.30
59. U 92.000 96.000 4583.50
60 W 96.000 100.000 4841 —

Przy dochodzie ponad 100.000 Koron do włącznie 
200.000 podnosi się stopień o 4.000 Koron, a 
podatki o 268 Koron, przy dochodzie ponad 200.000 
Koron do włącznie 210.000 Koron wynosi podatek 
12.030; przy dochodzie ponad 210.000 Koron pod­
nosi się stobień o 10.000 Koron a podatek o 670 K.

Jednem z bardzo ciężkich postanowień dotykają­
cych sfery kupieckie jest wgląd w księgi handlowe, 
który stał się punktem spornym o ktOry o mało 
nie prysro całe położenie małego planu finansowego.

Wgląd w księgi handlowe zarządzić dopiero mo­
że druga instancya dla dochodów przenoszących 
stopień 10.000 kor. na podstawie uchwały kwalifi­
kowanej większości drugiej instancyi i tylko w ra­
zie rekursu ze strony interesowanej, jak również 
ze strony władz podatkowych. Wykluczone od 
wglądu są księgi kalkulacyjne, wykazy klientów, 
jak również księgi i zapiski obejmujące tajniki te­
chnologiczne zakładów przemysłowych i handlo­
wych.

Nadmienić należy, że przy wymiarze podatku o- 
sobisto-dochodowego nie sumuje się dochodów 
poszczególnych członków rodziny dla łącznego jak 
dotychczas wymiaru, lecz każdy z nich otrzyma 
poszczególny wymiar od swego dochodu, a o ile 
ten docnód nie przenosi stopnia 1600 koion, będą 
zwolnieni od Dodatku.

Równocześnie wchodzi w życie postanowienie o 
„ a m n e s t y i  p o d a t k o w e j " ,  która zwolni od od­
powiedzialności od dochodzeń podatkowo-karnych 
tak opodatkowanych jak i ich pełnomocników za 
przedkładane fasye przed; terminem wyjścia nowej 
ustawy.

Podwyższenie podatku od wódki wchodzi rów­
nież w życie z dniem 1 lutego b. r. Przedtem bę- 
dzię ono opublikowane celem dodatkowego opo­
datkowania zapasów wódczanych, znajdujących się 
w obrocie. Przez osobną ustawę nastąpi równo­
cześnie rozdział przekazań tak z podatku osobisto- 
dochodowego, jak również z podwyższonego po­
datku od wódki pomiędzy poszczególne kraje.

E W.

Koniec części redakcyjnej 
stronie 6.

,Głosu Narodu“ na



fcodowcy 1 Har. Demokraci.
| Organ j>. Zamorskiego „Wieniec—Pszczółka44 
iprzyaoei w ostatnim numerze wstępny artykuł, w 
Httńryn określa stosunek „polskiej (wszechpolskiej) 
Iflfcrześcijaóskiej demokracyi44 do ludowców. Meryto- 
tycm a treść wywodów daje się ująć w zapowiedzi 
współdziałania partyi chrześcijańskiej z ludowcami 
r  pod znaku „Piasta/4 a w ka żdyrn razie oznacza wy­
ciągnięcie ręki w tym kierunku. Z uwagi na politycz­
ne zliczenie artykułu ..Wieńca—Pszczółki,'4 przy­
taczamy go w streszczeniu:

We wstępie ujmuje stosunki w obozie ludowym, 
wytworzone po zjeździe w Rzeszowie, poczem szcze- 

jgółowo zajmuje się akcyą posłów ludowych, zorga- 
mzowanych przy organie ich p.t. „Piast.44 Artykuł 
stwierdza, że akcya Związku chrześcijańsko—ludo­
wego wedle wszelkiego prawdopodobieństwa powin­
na iść razem z działalnością „Piastowców/4 progra­
my ich bowiem są te same i już od pierwszej chwili 
zarówno na tle Koła polskiego jak Sejmu jednozgod- 
ność postępowania obu stronnictw znalazła wyraz.

Nieznaczne różnice, jakie wywołał pierwszy nu­
mer „Piasta/4 zamieściwszy notatkę przeciw Związ­
kowi chrześcijańskiemu są zdania „Wieńca-Pszczół- 
kS“  łatwe do usunięcia, gdyż w razie zgody na 
pakt, „Piast44 może notatkę odwołać, — a wówczas 
■akcya obu stronnictw może potoczyć się wyrówna^ 
nyir. szlakiem „w walce ze stańczykami, z przywile­
jem i krzywdą, z niesprawiedliwy administracyą," 

Jak z tego widać, artykuł zawiera niedwuznacz- 
|3*ą ofertę Związku chrześcijańskiego pod adresem 
„Piastowców.“

W sprawie dziatwy szkolnej.
Wyjątkowe warunki, wytworzone przez klęski 

"łementarae w naszym kraju, nasuwają usprawiedli­
wioną obawę, że nieszczęśliwe położenie ludności od­
bije się niekorzystnie także na stanie naszego szkol­
nictwa ludowego. Przyczyniają się do tego stosunki 
polityczne, które, uniemożliwiając uchwalenie bud- 
"żetu krajowego, zatamowały naturalny rozwój szkol­
nictwa. W przewidywaniu ujemnych następstw po­
wyższego stanu rzeczy Rada szkolna krajowa we 
Lwowie jnż pomyślała o środkach, które mogą złe­
mu zapobiedz łub zmniejszyć jego rozmiary. W tej 
myśli wydała okólnik do Rad szkolnych okręgowych, 
w którj m przedstawia sposoby przyjścia z pomocą i 
umożliwienia normalnego toku nauki szkolnej. Ak- 
■cya ma iść w kierunku dostarczenia najuboższej 
dziatwie odzieży i przyborów szkolnyct, a w miejsco- 
jWościach, gdzie warunki lokalne na to pozwalają, 
itakże i ciepłego posiłku dla uczniów, którzy zmusze- 
!ni są przybywać do szkoły z większej odległości

Aby uzyskać odpowiednie na ten cel fundusze, 
Rada szkolna krajowa poleca, ażeby użyto fundusz 
rszkolny w gminach, pochodzący z grzywien szkoło., 
'który w wielu w ypadkaeh od lat leży bez użytku, lub 
[też obracany jest na cele, wprost z ustawą niHzg>>dDe. 
Ponadto istnieją w gminach fundusze z kar admini­

stracyjnych, pozostające pod zarządem, względnie 
i nadzorem, Wydziału powiatowego. W celu uzyskania 
tych pieniędzy na cele szkolnictwa ludowego, nałc- 
!ży zwrócić się do odpowiednich władz z prośbą; po­
nadto nie jest rzeczą wykluczoną, że humanitarna ta 
akcya spotka się i u osób prywatnych z chętnem po- 

iparciem, przyczem inicjatywę może podjąć miejsco­
wa, Rada szkolna, zwierzchnik gminy, miejscowy 

[duszpasterz lub też osobny komitet, zawiązany w tym 
celu.

Okólnik kończy się wyrażeniem nadziei, że ak­
c ja  powyższa znaj Izie żywe echo w społeczeństwie i 
.poleca Radom szkolnym okręgowym, by odnośne 
sprawozdania prze Iłożyły Radzie szkolnej kraj. do 
dnia 10 marca br.

Sytuacya w Satoe państwa.
(Telefonem.)

Wiedeń, 26. stycznia. 
Znaczna część posłów wyjechała z Wiednia i 

wraca dopiero jutre z powodu rozpoczynających się 
obrad komisyjnych nad prowizoryum b»dżetowem. 
Czy będzie możliwe uchwalić prowizoryum budżeto­
we półroczne, nie jest jeszcze pewne. Rząd, o ile 
słychać, pogodził się wprawdzie z myślą prowizo- 
•yum czteromiesięcznego, żąda jednakże uchwalenia 

(półrocznego prowizoryum ze w zględu na ćwięta 
[wielkanocne jakoteż ae względu na zmianę budże­
towego roku kalendarzowego.

Jak wiadomo, nowy budżet rozpoczyna się z 
dniem ł .  lipea. Rządowi załezy na pa-lam entamem 
netanuenm prowizoryraa budżetowego z tej przy- 
cłyny, poriew aż zawiera ono pełnomocnictwo do 
ttcźągrlęrra pożyczki dla której, jak sądzi, obecna 

i tmanaowa jest bardzo korzystna.
O p r m r in r jn  W stow e.

- *(:' .. Praga, 26. stycznia,
t ,^Ka*oi^JLas$y“  ^  z Wiednia:

"Hk M ,  poBfeOaśshk. zwołano RaJę gabineto­
wy Jtho. w  wi orek, okazać się musi, ct crow - 

w t A .  można, par* za-

P o ł  i e d z ia - łe k  2 6  S tyczn ia  1 9 1 4 .

łatwić. I dopiero wtedy zapadnie decyzya, czy ple­
num Izby jeszcze w tym miesiącu będzie zwełane, 
czy też nastąpi odroczenie Rady państwa, które po­
trwałoby do połowy marca.

Z&e&cę?aais eiesSso-BlsfflsiocM®;,
Wiedeń, Do prezydenta ministrów przybyli 

przedstawiciele obu grup wielkiej własności z Czech 
na naradę, mającą na celu wdrożenie akcyi ugodo­
wej. Premier, po krótkiej wymianie zdań, wręczył 
przedstawicielom obn stronnictw elaboraty rządu, 
zapowiadając uzupełnienie jeszcze tego materyału. 
Wywiązała sic dłuższa dyskusja, zakończona o- 
świadczeniem obu grup, że stronnictwa zajmą się 
przedewszystkiem zbadaniem materyału rządowesro.

Wiedeń. Komisya podatkowa zbierze się na po­
siedzenie we środę przedpołudniem. Na porządku 
dziennym: przedłożenie o podatku domowo czynszo­
wym.

Walka e opozycyą na rze&b
Budapeszt. Sejm na podstawie uchwały ko­

misji postanowił w y k l u c z y ć  hr. Andrassego z 
10 posiedzeń, a hr. Ziehy4ego i Jana Justha z jedne­
go posiedzenia. Następnie sejm przyjął w trzeciem 
czytaniu ustawę prasowa.

Budapeszt. Ku końcowi sobotniego posiedzenia 
Sejmu, Tisza omawiał zajścia ostatnicii dni, stwier­
dzając, że pre*ydyum Izby przestrzegało zupełnej 
swobody słowa, ©pozycja, widząc, że nie może pod­
kopać zaufania lada do rządu, spowodowała z umy­
słu sceny hałaśliwe, a w końcu usunęła się od wy­
pełniania obowiązków.

Następne posiedzenie Sejmu odbędzie się we 
środę. Na porządku dziennym: przedłożenie o kon­
tyngencie rekrutów.

P r o c e s  o  a g i t a c j ą  r a s r c f f S s & ą .
Marmarosz Szigetb Na rozprawie wszyscy o- 

skarżeni zapewniali, że mają jedynie przekonania 
religijne, zaprzeczali zaś, by słyszeli o jakichkol­
wiek tendencyach politycznych. Osk. Brodny, u 
którego znaleziono pisma ulotne i książki do nabo­
żeństwa, drukowane w języku rosj jskim, oświadcza, 
iż nie umie czytać. Osk. Mikołaj Roman zeznaje, że 
skonfiskowane u niego druki i książki do nabo­
żeństwa zamówił we Lwowie. Osk. Lepeł i Kaczmik 
przyznają się do ro zpowszeckniaain pism ulotnych.

Sprawy d te iik lo .
Ks. Wilhelm Wied, wyznaczony przez mocar­

stwa na władcę Albanii, jest człowiekiem bardzo 
praktycznym. Jako warunek objęcia tronu albań­
skiego postawił on zagwaran&7vanie przez mocarst­
wa pożyczki w kwocie ^  franków dfa
swego przyszłego państw® I oświadczył, że dopóki 
ten warunek nie będzi 3 spełniony, me ruszy się 
x Poczdamu, gdzie obecnie mieszka ze swoją rodzi­
ną.

Ponieważ zaś mocarstwa tak trójprzymierza, 
jak i trójporozumienia zgodziły się już w zasadzie 
na zagwarantowanie żądanej pożyezki, przeto moż­
na mieć nadzieję, że w niedługim czasie stanie on 
wreszcie w Albami.

W kraju tym nie wszyscy przyszli poddam ks. 
Wiecla oczekują go z otwarte ni rękoma. Es«ad na­
sza zachowuje się dotąd ciągle w sposób wielce po­
dejrzany. Znaczne oddziały wojsk, dc brze uzbro­
jonych i wyćwiczonych, któremi rozporządzą, zgro­
madzone są w Albanii południowej i —  jak twier­
dzi mają walczyć z Grekami, gdyby nie chcieli 
opuścić ten tory ow, przyznanych Albanii. Nie jest 
wykluczone jednak, że te samo wojska mogą wystą­
pić także przeciw ks. Wiedowi, jeżeli protegujące go 
mocarstwa nie poprą swego pupila całą forsą.

Dalsze ukształtowanie się stosunków albań- 
skieh bedzie zależało w znacznej mierze od lojalno­
ści tymczasowego rząau albańskiego, na którego 
czele stanął, w miejsce usuniętego Izmael Kemala, 
były wyższy urzędnik turecki Fevzi bej Alizoti, do­
tychczasowy minister spraw zagranicznych. Mo­

carstwa najwięcej interesowane, t. j. Austro-Węgry 
i Włochy, nie zamierzają jednak polegać tylko na 
lojalności rządu albańskiego, lecz wysyłają oprócz 
okrętów wojennych na wody albańskie, takż* dwa 
korpusy ekspedycyjne. Korpus austryacki będzie 
się układał z 12 batalionów i 24 dział, włoski zaś z 
16 batalionów, także z 16 działami.

Telegramy.
7 ^* wa mecaratw do AUsaslI.

Paryż. Z Rzymu donoszą dzienniki, że zarząd 
wojskowy czyni przygo rowanta do wyprawy albań­
skiej, uuażaj? o stosunki tamtejsze za bardzo zawi- 
kła.r i groźne. Wczoraj przybyło do Brindisi Mi­
ka tysięcy żołnierzy, przeznaczonych dla Albanii. 
Stoją też w Brindisi w pogotowie okręty, mające 
ewentualnie przewieźć wojsko do Albanii.

Wiedeń. Rokowania między mocarstwami w 
sprawie objęcia gwaramcyi za pożyczkę albańską u- 
waiać należy aa akańezone. Wobec tego sądzą, ze

N r. 1 8 .  1
1 1 " 'i

k$. Wied już w najbliższych dniach wyjedzie d* D**
razzo, celem objęcia Ironu albańskiego.

P e ż ? c .  i a  a l f c s f c a . '  -
Londyn. Rokowania w sprawie pożyezSS sSmb9<

skiej trwają dalej. Wszystko wskazuje na to, Iż p«_ 
życzka otrzyma wspólną porękę wszystkich » -  ‘ 
carstw.

Z Bwlluiaćw> -
T  e l e g r a m y .

O y egefsMe.
Paryż. Miedzy mocarstwami trójprzynńerta' 4  

trójporozumienia, jak donosi „Tcmps“ , «dbywajd 
się rokowania w sprawie wysłanie kilku krążowtri* 
ków na morze Egejskie dla utrzymania „status «paC* 
w sprawie wysp egejskich.

Berlin. „Localanzeiger44 donosi z Aten, a  eska* 
dra grecka jest przygotowana i krąży około wygfll 
egejskich na wypadek wysłania okrętów tureckich^

Ebrs êsile s3c g;s£*P>IL
Belgrad. Rząd serbski zamówił we Francyi 10fl( 

tysięcy sztuk broni do natychmiastowej dostawy.
w BB%assyi.

Sofia. Prez. min. Radosławów, minister Ton* 
czew i były minister Genadiew przemawiali na pue- 
blicznych zgromadzeniach wyborczych. Wszyscy za­
pewnili, że nieprawdą jest, jakoby rząd usiłował kraj 
wtrącić w nową wojnę.

Sjplskowcy tn^eccy.
Paryż. Szeryf pasza oświadczył przed sędzią 

śledczym, że otrzymał listy z Konstantynopola, do« 
noszai e o wyjeździe kilku emisaryuszów, mają*: 
cych zabić jego i inne osobistości, szczególnie sy­
nowca byłego sułtana, Sabah Eddina. Szeryf pas=zJt 
sądzi, że Dżewad bej jest oficerem tureckim w czyn-j 
nej służbie, i jest przekonany, że Burhan Eddin by>
0 planie zamacha poinformowany.

Wyrofe na Makdara paszą.
K onsta jtynopoL Sułtan zatwierdził wyrofij 

śmierci, wy dany zaocznie na Mukdaia paszę za za­
bicie Mahmut Szefketa paszy. Mnkdar przebywa obe­
cnie w Nicei.
Eozwlązanie parlamentu nunutistdegob

Bukareszt. Prezydent ministrów odczytał wczo­
raj w senacie dekret, rozwiązujący parlament nK 
nauńskL Nowe wybory odbędą się 28 lutego, a 6 mar­
ca zbierze się nowo wybrany parlament.

Czesi na Bałkanie.
Praga. Jak donoszą tutejsze dzienniki czeskich 

koasoroyum kapitalistów czeskich wdrożyło roko­
wana z rządem serbskim, ażeby otrzymać budowę 
dworca kolejowego w Belgradzie, tudzież bulwarów;
1 stacyj, mających związek z dworcem. Na przepro»t 
wadzenie tych robót, które mają trwać dwa lata, po­
trzeba sumy 30 milionów frankuw. W zasadzie rządf, 
serbski przyjął ofertę Czechów..

^cle j R  iczise i teleScriczne
w S a ń o m o ś c L
O wpwfa^zczeuae.

Poznań. Komisya kolonizacyjna wniosła pod dał* 
tą 14 stycznia ao rządu podanie o ponowne wywła­
szczenie pizymusowe trze~h polikich dóbr szla­
checkich.

Usieezka dyrsbio?a magistratu.
Franzensbad. Dyrektor magistratu tutcj^zegtą; 

dr. ITabe] sprzeniewierzył znacznejsze kwoty i uhh 
fcnął do Szwajcaryi. Wysłano za nim listy gończe.

, Hf.1 wypadek ł t  ^liaacyt.
Paryż. Rada miejska uchwaliła na poufnem po­

siedzeniu kredyt 400.000 fr„ który ma być dostar»j 
czony władzom wojskowym na nabicie 100.00(^ 
centnarów metrycznych mąki, jako stałego zapasaj 
dla ludności cywilnej departamentu Sekwany ńa wy*'! 
padek mobilizacyi.

SantolMi|8tvo btekupa praworfawaego-
Petersburg. W jednym z monasteriW pod Km** 

skiem odebrał sobie .życie biskup .Toanhymsz. po®| 
wszechnie ?zanowanv dla swojej pobożności. Sarnom 
bójstwo to wywołuje tern większą sensgujfl że biijj 
skup pozostawić miał list. w którym stwierdza, Efli 
nietolerancja Synodu popchnęła go do rozpaczliwe** 
go kroku.

Katastrofa kolejowa.
Lizbona. Z powodu uszkodzenia pczez strąjfiP 

jącycb kolejarzy przyrządu sygnałowego przy i j e ł  
dzie na stacyę w uporto, zderzyły się pociągi oao* 
bowe. Zginęło 4 podróżnych, a 23 odnioało ran^.

Rew; Iccra w Ktksyka
Meksyk. Przybyło ta kilku dilegow^iżógzj o?*" -4 

wiadają, że powstańor zabiB około stoknbłet 1 drfeMęs 
d  i 150 żołnierzy związkowych w j>ob&ża San Inhl 
Potosi. Nieazczęśfiwj poddali « ę  już | romeszczerf^ 
byfi w farmie w pahhzu
dnięto i  zahuto. ,
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TOedeŁ Tutejsze ^arasne pisma donoszą z Pa- 
*jeał)iarŁ, nsagust Rodin. który ciężko za- 
ma się lupie j.

k ^ ij do Al&sŁL
Waszyngton. Senat 45 przeciw 16 głosom przyjął 

ustawę o budowie kolei do Alaski. Prezydent Wil- 
b̂on otrzymał upoważnienie do rozpoczęcia budowy 

*ńe| kolei na długość tysiąc mil. Koszta budowy ca- 
Itej kolei, me mają przekroczyć 40 milionów dola- 
•pów.

Budapeszt. Ministerstwo rolnictwa zarządziło 
temknięcie granicy z powodu oryentalnej dżumy 
bydlęcej w państwach bałkańskich.

Miśok. Sąd tutejszy uwolnił 90 żydów oskarżo­
nych  o uprawianie po wsiach niedozwolonego han-
#aiu.

PetersLurg. Car nadał Delcassemu order św. 
>Andrzeja za żywe popieranie aliansu francusko-ro- 
• Syjskiego.

Petersburg. Komenda wojskowa finlandzka za- 
jjządzila pięciodniową mobiUzacyę próbną w Finlan-
dyj.

Petersburg. W obecności cara odbyło się wczo- 
raaj odsłonięcie pomnika W. ks. Mikołaja MSkołaje- 
pneza.

porządku dziennym następujące ważne sprawy. 
1.) ukonstytuowanie wydziału wielkiego; 2.; wytxń 
wydziału nadzorczego; 3.) uzupełnienie składu dyre- 
kcyi w myśl uwag statutu; 4.) wybór komisyi bu­
dowlanej.

Wiadomości osobiste. W stanie zdrowia prezy­
denta Dra Lea nastąpił zwrot pomyślny. Prezydent 
wstał z łóżka przed kilku dniami, ale na razie nie 
pozwalają mu lekarze opuszczać mieszkania.

Z uniwersytetu. P. Michał Tadeusz G r aż y ń- 
'♦ k i, rouem z Gdowa w Galicyi, otrzymał w uniwer­
sytecie Jagiellońskim stopień doktora filozofii.

Śluby. Jutro o godz. 11 przed południem w ko­
ściele N. Maryi Panny odbędzie się ślub lir. Maryi

kości pomiędzy 18 stopniem po1 udniowej d klin*, 
cyi a biegunem południowym. Dalej wybitną jegc 
pracą były spotrzeżenia jego w r. 1901 nad plane­
tą Eros. Przed kilku laty sir Gili złożył swój urząd, 
i powrócił do Anglii.

Gorkij pod osłoną ochrany. Z Warszawy do­
noszą: Gorkij znajduje się podczas swego pobytu w '  

Finlandyi. dokąd przybył lazem ze stale opiekują­
cymi się nim lekarzami, pod ciągłym dozorem zan 
darmów ochrany. Gorkiego śledziło już podczas je­
go podróży kilku agentów.

Śmierć dziennikarza. Jeden z najwybitniejszych 
dziennikarzy francuskich, Leon Barbe, poniósł 
śmierć skutkiem nieszczęśliwego wypadku na poio-

Potockiej, córki ś. p. Andrzeja i Krystyny z hr. j waniu pod Niecą. Zmarły wydawał w Nicei dziennik 
z Tyszkiewiczów, z hr. Józefem Tyszkiewiczem, sy- ,,Eclair“ : był współpracownikiem kilku wielfcich
nem Aleksandra i 'Maryi z hr. Puslowskicli.

W dniu 23 b. m. odbył się ślub p. Ada­
ma Kaczyńskiego, agronoma z Warszawy,

dzienników paryskich.
Zmarli. Florentyna z Winiarskich Brossigow* 

z panią ; przeżywszy lat 88 zmarła d. 23 stycznia w Czarnym 
Elżbietą, z Rzeczkowskich Kotowska. jDunajcu.

Celem uczczenia pamięci ś. p. Władysławy Zdrowie papieża. Jak donosi rzymski dziennik 
z Anozyców P ip c e  urzędnicy biblioteki Jagiellon- j  „Tribuna“ , — stan zdrowia papieża ma być mniej 
skipi zamiast wieńca złozyli 78 Kr. na obiady dla-i pomyślny. Papież wedle informaeyi owego dzien-
biecinych studentów do rąk maiki Sdmuełi ze zgro-

Mrozy i powodzie.
Ryga. Okręt do rozbijania lodów „Jermak“ , 

fetory torował drogę 13 okrętom, zdołał tyłku 5 przy-
Jprc
5 a

jaoi
fprę

v, Jzić do tutejszego portu, resztę zapędził wiatr 
murze. Okręty do rozbijania lodow „Jermak“ i 

! ules1' pospieszyły na pomoc dziesięciu okrętom,
■" dnia 14 bm. wyjechały z tutejszego portu i zos- 

; rzez lody uniesione w kierunku Neubad i Per- 
.. - ilny wiatr i mgła przeszkadzały akcyi ratunko- 

wspomnianych ozrotów.
l .maiL (Besarabia.) Skutkiem nagromadzenia 
u ów w ujściu Dunaju, nastąpiła p o w ó d ź ,  któ-

ijra '■ yrządziła znaezne szkody. Władze zorganizowały
;:akr
yzb-

ratunkową. Zagraniczne okręty, przewożące 
stoją wśród lodów w portach Ismail, Kilia i

I cym. (Wat) W Medyolanie, Turynie i Weneeyi 
-.paniką niezwykłe mrozy, przechodzące 10 stopni ni- 
t«ej vua. W Piacenzy zimno doszło nawet do 16. 
/■etopni.

Luksemburg. (Wat) Mrozy przechodzą tu 20 sto-
z zimna pękają drzewa.
Skutki mrozu w Paryżu najwięcej dają się we

$mt ;i żegludze na 8 ekwanie. Ruch statków został 
3W.SL, many z powodu klV, skutkom czego kilkuset 
ixo<. iu flisaków zostało bez utrzymania. Po^hztwimłi 
łprat-y flisacy oświadczyL prefektowi polieyi, że nę- 
Sza może ich popchnąć do występków. Pokcya z*- 
trzauziła składki na rzecz tych rodzin.

madzenia SS. Felicjanek.
Wypadek na ślizgawce. Wczoraj wieczorem 

zawezwano pogotowie ratunkowe do parku krakow­
skiego, gdzie uczeń gimnazyalny Zbigniew G. upadł 
w ezasie ślizgania się tak nieszczęśliwie, że złamał 
nogę. Pogotowie odwiozło ofiarę wypadku do 
szpitala św. Łazarza.

Włamania i kradzieże. W październiku ubie­
głego roku włamał się jakiś złoczyńca do magazy­
nu mód Zofii Safirowej przy ul. Floryańskiej, i za­
brał większą ilość strusich piór, wartości przeszło 
600 koron. Dopiero wczoraj polieya aresztowała 
sprawcę tej kradzieży, 28-letmego Franciszka Pop- 
k:?wicza. W mieszkaniu aresztowanego znaleziono 
jeszcze pewną ilość strusich, piór, pochodzących z 
kradzieży.

Do handlu towarów płóciennych Izaaka Wikle- 
ra na Stradomiu pod 1. o. włamali się przedwczoraj 
złodzieje i skradli większą ilość płótna. Szkoda wy­
nosiła przeszło 700 koron. Nazajutrz po tej kradzie­
ży polieya przytrzymała 34-letniego Józefa Surówkę

nika czuje się ffelnbionym. a ponieważ codziennie 
chce udzielać posłuchań, lekarze muszą za pomocą 
wstrzykiwania podniecających środkow wzmacniać 
siły papieża. Na to urzędowe wiadomości z Wa 
tykanu stwierdzają, że w stanie zdrowia papieża we 
zaszły od szeregu miesięcy żadne zmiany, Z powodu 
dojmującego zimna wskazarem jest odłożenie na 
czas cieplejszy rozmaitych ceremonij, które mnaża- 
ryby papieża na silną zmianę temperatury. Przybo 
czny lekarz Amici stwierdził, że papież nie potrze­
buje wcale podniecających wstrzykiwać. Przyjęcia^ 
i posłuchania wcale go nie nużą, przeciwnie rozry­
wają, a siły fizyczne, mimo podeszłego wieku i arki 
tyzmu, dopisują mu w zupełności.

Ostatnie telegramy.
Zatarg grecko-tnrecbL

Be: an „Lokal Anzeiger“  donosi z Aten:
Gdy Turcya koncentruje wojska swoje nać 

brzegami Azyi małej, równocześnie grecka eskadra 
torpedowców i kontrtorpedowców krąży na wodach:

w chwili, gdy niósł na sprzedaż dwa duże zwoje płó- I wysp spornych.
tna na (-ariecie. Okazało się, że Surówka popełnił j Ateny. Dzienniki donoszą o wznowieniu się sil-, 
tę kradzież,,  ̂ : nego ruchu wojskowego, co dowodzi, że konflikt;

Klub m g.clski (Grand łtorel): wtorek, 27. b. m. grecko-turecki się zaostrzyŁ 
godz. 8‘30 wiecz.: zebranie towarzyskie (R. Dybos

Krc^lka z cstairaej chwilL
Ze względu w techniczno-drukarskich, dział kro­

niki biei ącej zamieszczamy na następnych stroni­
cach dziennika.

iiwr a.
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Kraków. 26 stycznia.
Odsłonięcie trblicy ś. p. pro*. Miodońskiego. W 

eobotę o godz. 12. w południe odbyło się w saH wy­
kładowej 43 uniwersytetu Jagiellońskiego uroczy­
ste  odsłonięcie tahlioy poświęconej ś. p. profesorowi 
^Slicdnńskieinu. W sali, gdzie zmarły profesor wy- 
jj ł̂ad-"!. zgromadziła się młodaeż unrw ersyi ecka 

z ’ irofesorami i rektorem Dr. Koataneckim. Po 
u ie prof. Morawskiego nastąpił akt poświęce- 
ińicy.
ubweneya dla teatru miejskiego. Sekcya 
ia .rakowskiej Rady miejskiej powzięła, n«

f (j ;- .:.?ie referatu i  m. Szatkowskiego, uchwałę 
o cisy i- budżetowej, aby Radzi© miejskiej przedsta­

w i  wniosek o udzielenie dyreki yi teatru miejskiego 
jpU.W: ncyi j^tuorazowej w kwocie 15. tysięcy kor., 
ijjw trzer-h równych ratach. W dyskusji nad tym 

T- dr.lotem podniesiono * ubołówMres, ie  ft©- 
.w i a w teatrze oDmżyra się bardzo -nacznie

keya szkołna tu LwaGt* także przedstawić 
ózie m rniosek o udziełenie subwencji na budo 

ę domu dla urtns eisytecu ksoowego im. Matkiewi- 
w Krakowie.
: aięuszeoie Jbę bonsumpeyi w Krakowie W

>botę odbyta, posiedzenie komisj .> admiLisira<ąę j- 
krak. Rady mie^kiej pod przewodmetwem wme- 

ezydenta mHata p. Sarego. Komisya poddała har- 
wbezemej uyskusyi przedłożone przez naezelni- 

adntBustracyi akcyzy Dra Zawadzlriegu zamkn;ę- 
rachunkowe z funduszów, akryzowego, rzeźni i  

arguwicy miejskiej za rok 1913 i stwierdziła, że 
imo wielkiej aepreryi finamowej jata się wszędzie 
więo few Krajjpwie oarozo sOnie odczuć dsla, tyl- 
» obłOf ~̂ funduszu akcyzowego były słabsze, na- 
miast ouroty funduszów czeżm i targowicy nawet 

fajg podniosły.
Wydział wielki Kasy Oszczędności m. Krako- 

pp^judbęćbaa ^wedzeuie w sobotę d. 31 h. m. Na

ki: JPages from Poets“ ).
Odczyi o Indyaeh w języku angielskim wygło­

sił w sobotę dnia 24 ban w malej sali Starego Teatru 
zamieszkały w Krakowie Paw p. Oyn^ Ardessier — 
neeramaneck. OdbĘyt ati%yuiauy w tonie lekkiej- po­
gadanki i urozmaicony anegdotami z życia indyjskie­
go, ilustrowały okrasy świetlne, które zaznajomiły 
audytoryum ze wspaniałymi zabytkami starej archi­
tektury w kilku wielkich miastach Indyj. W zakoń­
czeniu streścił prelegent swoje poglądy na obe«ue za­
gadnienia społeczno-polityczne w Indyaeh, scharak­
teryzował mądrość dyplomatyczną rządu angielskie­
go, ktoiy potrafił zjednać sobie lojalność samoist 
nych książąt indyjskiołi, wyraził się z uznaniem o ab­
solutnych rządach ty eh książąt, ktory-cŁ słoi rami Ma­
sa Muellera określił, jako „duchową arystokraeyę“ 
kraju. Wreszcie wykazał zasadnicze błędy dzisiej­
szej agitacyi i  ewoiucyj n o-nac v onalis ty czn ej, któia 
usiłuje wnieść obce zachodnie pojęcia polityczne % 
konsei watywną nawskróś i po wiekach różny ch na­
jazdów niezmienioną psychologię ludu, i stawia sobie 
beznadziejne zadanie narodowej i społeeznej konso

' *L«*firko-b«i!~’a r - ’ :;\
Petersburg. „Ruskoje Słowo“  donosi o znwarciuj 

sojuszu między Turcyą a Bułgaryą przeciw Grecji,'
Berjin. Specyałny korespondent „Yoss. Ztg.“ : 

w Alanach miał rozmjwę z ministrem spraw zagra-; 
nicznych, dr. Streitem, który na pytanie, dlaczegoj 
YenKelos objeżdża stolice europejskie, oświadczyły 
że pra,gnie on osobiście poznać się z europejskimi 
mężami sLuno. Venizelosowi zależy głównie na tern 
aby poznać kierujące osobistości Austro-Wegier i; 
Włoch i omówić z niemi rozmaite sprawy bieżące. 
W Atenach do podióży jego przywiązują wielkie 
znaczenie.

BerKn. Przybył tu prezydent greckich mini­
strów Yenizełos.

Spisek na ¥enizelosa.
Ateny. Rząd rosyjski zawiadomił rząd greefci, 

iż w Petersburgu wykryto spisek na Venize!osa.
Zjaz£ b ra ń sk i w Peterj nr^n.

Petersburg. Prócz Pasicza bawi tu także rumuń­
ski minister wojny i bułgarski generał Todorow. W

iidacyi 300 mflonóu ludności bardziej różnorodne i  najbliższych dniach ma- przyjechać Venizelos. Nie-
pod względem plemiennym, v yznaniowym i socyal 
nym, mż mieszkańcy Europy.

Wybór marszałka powiatowego. Z Rzeszowa 
pj«za nam: W  mkisce ś. p. Sfjńkawa Jędrzejowi- 
cza wybrany został na onegdajszezn pełnem posie­
dzi uiu tntę^zej Rady powiatowej marszałkiem p. 
Jan Jędrzejowicz, były burmistrz miasta kreszowa.

List gończy - u defraudantem. Sąd powiatowy 
w Brzesku rozesłał Bsty gońezc za mejakiir Chai- 
mem Gouda azmem. któan sprzeniewi' rzył łmrotę 
5.000 Koron, powierzoną ma przez komisanta, mię­
sa Gftebtera we Wiedniu.

Walka z rosińskun bandytą. Z Katowic dono­
szą: Bandyta rosyjski Fomiil, który wraz ze swoim 
towarzyszem zabij tu dwóch polieyantów, został no­
cy dzisiejszej wyśledzony. Gdy policjanci przystą­
pili do aresztowania go, wyciągnął rewolwer i za­
czął strzela A Policjanci wyciągnęli również rewol­
wery i położyli bandytę trupem na miejscu.

Śmierć astronoma. Telegram z Londynu dono­
si, że umarł znanomity astronom angielski, sir David 
GOI, licząc 70 lat życia. Zmarły był najpierw dyre­
ktorem obserwatoryum astronomicznego w Dunecht,

wątpliwie podczas bytności bałkańskich ministrów 
odbędą tię ta ważne konfereneye.
k s. AiclcscitAer i Pasicz w Petersburgu

Peter ł urg. Przybyli tu książę Aleksander serb­
ski i prezydent ministrów P a s i c z .

Petersburg. Z powodu pobytu serbskiego nastę­
pcy tronu pojawiły się znowu pogłoski o zaręczyć 
nach jego z jedną z wielkich księżniczek rosyjskich.

W y * r r .d  K e  j  l a .
Walona femaił Kemal wyj© hal do Nizzy.

O r.n jia  h giUcfjsUsb. j
Peteis5urg. Dzienniki donoszą z Mińska, że b&Hj 

kup MiT.rofan wygłosił odczyt o położeniu Rosyan w 
Galicyi i na Węgrzech, w którym mówił także o pro­
cesie Rusinów w Manuarosz Szigeth. Dochód % od-j 
czytu przeznaczono na rzecz cierpiących nędzę Ro- 
syan w Galicyi.

Przed i po odczycie chór odśpiewał kemnozy- 
cye rosyjskie.

Wiedeń. Wczoraj popołudniu przyjął cesarz 
na dłuższej audyencyi hr. Berchtolda. który zdawał

zaś od roku 1879 w Kapstadzic w Afryce południ o- i  mu sprawę ze stanu sprawy a l b a ń s k i e j  i  Lanych 
wej. Ponieważ na półkuli południowej jest bardzo! spraw biiżących. W południj ambasador włosA od 
mało obserwatoryów (14), więc sir Gili miał wielkie j  v iedził Berchcolda. j
pole działania. Z prac jego wymienić należy zdję- \ ' W i e d e ń .  Prezydentem Anglobanku w m i e j s c e  

cia fotograficzne nieba, z których powstało dzieło ' Morawętza zamianowany został pioL d r .  L a n g e s b e r g  

graficzne, obejmujące gwiazdy aż do dziesiątej wiel- ; członek rady nadzorczej.
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Hakatyści i miasta w Wielkopolsce.
Były kanclerz Rzeszy niemieckiej, ks. B u l ó w ,  

w najnowszem swem dziele w kwestyi polskiej, 
t^ieidzil, jak wiadomo, że niemczyzna w zaborze 
prusL. ■ nie rot i takich postępów, jakich się spo­
dziewano i jakich w interesie państwa pruskiego 
i  cesarstwa niemieckiego pragnąć i życzyć sobie na­
leży. Twórca ostawy o wywłaszczeniu i kagańco­
wego paragrafu językowego dodał jednak, że sytua- 
cya byłaby daleko jeszcze gorsza, gdyby nie poli­
tyka szkolna i kolonizacyjna rządu, która kosztuje 
wprawdzie bardzo wiele pieniędzy, stanowi jednak 

i skuteczna tamę przeciwko naporowi polskiemu.
| Na tern samein stanowisku stanął jeszcze w roku 
[zeszłym rząd pruski, gdy Sejmowi przedkładał rne- 
moryał Komisyi kolonizacyjnej i gdy od Izby tej 
domagał się nowych kredytów milionowych na wy­
kupywanie ziemi polskiej. Z memoryału tego wyni­
kało, że własność polska, od czasu istnienia Komi­
syi kolonizacyjnej, absolutnie się nie zmniejszyła, 
a ziemi w rękach polskich jest obecnie tyle, ile jej 
było przed powołaniem do życia tej antypolskiej 
instyiucyi, której, podług słów i planów' Bismarcka, 
główne zadanie polegać miato na tern, aby szlachtę 
•wysłać do Monaco«, duchowieństwo polskie skrę­
pować, a z ludu uczynić posłuszne i potulne narzę­
dzie dla celów i interesów prusko-niemieckich. Pod­
czas dyskusyi w Izbie nad nowem. antypolskiemi 
przedłożeniami rządu stwierdzono, że co Komisya 
kolonizacyjna wykupiła, to znów polska parcelacya 
prywatna od Niemców odzyskała.

Hakatyści takim stanem rzeczy są oczywiście 
tt wysokim stopniu zaniepokojeni. To też co chwilę 
pojawiają się artykuły w prasie i broszury, zwra­
cające uwagę »na nieustające i wiecznie pokutu­
jące niebezpieczeństwo polskie*. Cel tych publika- 
cyj jest jasny. Chodzi o mobilizowanie niemieckiej 
ropinu publicznej przeciwko Polakom, o stosowanie 
ustawy o wywłaszczeniu i uchwalenie nowych praw 
antypolskich. Główne jednak niebezpieczeństwo u- 
patrują hakaiyści w fakcie, że w miastach żywioł 
polski stale się wzmacnia i dźwiga i to nietylko 
;pod względem liczebnym, ale niemniej i ekonomicz­
nym. W  licznych mi istach, przedewszystkiem Ks. 
Poznańskiego, żywioł teu nie stanowi bynajmniej 
cyfry statystycznej, ale reprezentuje poważną siłę 
społeczną.

Z tego powodu sekretarz aOstmarkemvereinu«,
T o s s b e r g ,  zamieścił świeżo w czasopiśmie »Ost-
laud« obszerny artykuł p. Ł »Srednie i małe miasta 
prowincyi poznańskiei«. W  artykule tym podnosi, 
że  dopóki Niemcy w dzielnicach polskich zaboru 
pruskiego nie zdobędą miast, nie wyrugują z nich, 
a choćby tylko nie osłabią, żywiołu polskiego, tak 
długo nie może być mowy o usunięciu niebezpie­
czeństwa polskiego. Z trwogą i przerażeniem stu ier- 
dza Vossberg, że w 12 miastach wielkopolskich od 
1895 do 1910 r. żywioł polski zwiększył się o 51'5 
procent, usuwając Niemców i żydów i zdobywając 
w handlu i przemyśle jedną placówkę po drugiej. 
Wszędzie w tych miastach — podnosi da Jej — wi­
dać poważne i zasobne sklepy polskie, do których 
publiczność niemiecka, nawet ze sfer urzędniczych, 
chcąc nie chcąc, musi chodzić po zakupna bo nie­
mieckie magazyny padły pod bezwzględnym i sy­
stematycznym bojkotem polskim.

Są miasta, do których wprowadzono załogi woj­
skowe w nadziei, że przez to osłabiony będzie ży­
wioł polski. Ale i ten środek zawiódł, a co najmniej 
nie przyniósł tych rezultatów, których się spodzie­
wano. Są wprawdzie rozparcelowane przez Komisyę 
kolonizacyjna osady chłopskie, które mają być pod­
porami niemieckiego handlu i przemysłu, ale osad 
tych za mało, bo robotnik polski, podburzany stale 

ri systematycznie przez prasę polską, duchowieństwo 
i  inteligencyę, ławą tłoczy się i gamie do sklepów 
polskich, omijając kupców niemieckich, skazanych 
k m  samem na wygłodzenie, wprost na wymarcie. 
•Nie ulega wątpliwości — twierdzi sekretarz orga- 
nizacj i hakatystycznej — że kupców niemieckich 
koniecznie osiedlać należy po miastach poznańsmch, 
ale będzie miało to tylko wtedy jakaś racyę, jeżeli 
kupcy ci będą mieli odbiorców niemieckich w do­
statecznej liaz) te. W  przeciwnym razie i ten środek 
zawiedzie, jak zawiodło już tyle innych.

Noszono się już dawniej z myślą, aby obok wy­
rugowania majstrów polskich przez Komisyę kolo- 
nizacyjną, wytworzyć w Wielkopolsce wielki prze­
mysł niemiecki, któryby zdziesiątkował kupiectwo 
polskie. Ale wchodzi tu znów w grę jeden ważny 
moment, którego lekceważyć nie można. Otóż prze­
mysł ten nie obędzie się bez robotnika polskiego, 
który od dotychczasowego systemu popierania 
swoich i omijania Niemców nie odstąpi O tem zaś, 
aby sprowadzić robotnika niemieckiego z głębi 
Niemiec, mowy być nie może, wobec powszechnie 
znanego faktu, że w całych Niemczech odczuwany 
Jot wielki brak robotnika, a przemysłowcy me­

nie niemieckich, skazani są coraz więcej na pol­
skie siły roDocze.

Vossberg, przytoczywszy wszystkie te momenty, 
dochodzi do wniosku, że sytuacya dla »prześlado- 
wanej i uciskanej niemczyzny, mimo Komisyi ko­
lonizacyjnej i polityki szkolnej, mimo wprowadze­
nia załóg wojskowych do miast wielkopolskich,, 
mimo osiedlenia kuprów, lekarzy i adwokatów nie­
mieckich, jest poprostu tragiczną«. Niema więc in­
nej rady, jak tylko przystąpić z całą energią do 
wywłaszczenia Polaków, dopóki żywioł polski w mia­
stach jeszcze więcej się nie wzmocni i nie spolę- 
żnieje.

Oto streszczenie wywodów sekretarza »Ostmar- 
kenvereinue. Dodawać nie potrzeba, że mieści się 
w nich ogromnie wiele przesady. Bo jeśli faktem 
jest, że miasta i miasteczka wr Poznańskiem w o- 
statnich latach pod względem polskości znacznie 
się podniosły, to z drugiej strony nie ulega żadnej 
wątpliwości, ze daleko jeszcze do lego, aby sytua­
cya była zupełnie dobra. Najlepszym tego dowo­
dem jest skład Rad miejskich, w których Niemcy 
razem z żydami mają przewragę nad żywiołem pol­
skim, Nie znaczy to, aby Polacy liczebnie byli 
słabsi, tylko fakt ten dowodzi, że ekonomiczna 
przewaga znajduje się ciągle jeszcze po stronie 
wrogich nam żywiołowi. Ale o taką »drobnostkę* 
autor publikacyi hakatystycznej nie pyta. Jemu cho­
dzi głównie o stosowanie wywłaszczenia. Oto cel 
artykułu i jednocześnie cel najgorętszych życzeń 
braci hakatystycznej.

daźy automobilów, odnosi się do wszystkich 
rodzajów komisowego, tajnych prowizyj i przekupstw. 
Kary, przewidziane w tej .ustawie, stopniowane są 
aż do robót przymusowych. Firma Lipton jest świa­
tową, a szef jej sir Thomas Lipton jest znaną oso­
bistością, zwłaszcza w kołach, zajuiującycn się spor­
tem jachtowym.

Z  Teatru miejskiego w Krakowie.
(»Pigmalion«, komedya w 5 aktach Bernarda Snaw’a. 

Z oryginału przełożył Ryszard Ordyfiski).

Panama węgierska.
W  związku ze znaną sprawą skandaliczną, o wy­

budowanie kasyna giy na wyspie Małgorzaty w Bu­
dapeszcie, o co starało się konsorcynm, płacąc wiel­
kie sumy dla uzyskania koncesyi, donosi »Az-Est«: 

Oprócz kwoty 1,400.1)00 koron, którą wspomnia­
ne konsorcyum wypłaciło kasie partyi pracy to jest 
rządowej, wydało ono 700.000 koron, tytułem opłat 
za pośrednictwo Domiędzy rządem a konsorcyum. 
Z tej kwoty jak twierdzi »Az-Est« — miał otrzy­
mać były minister Kristoffy 350.000 koron, hr. Kor- 
nisz i dyrek r Horanszky po 50.000. Znaczne kwoty 
wypłaciło konsorcyum tym osobom, które mają sto­
sunki z departamentem budownictwa w minister­
stwie spraw wewnętrznych, gdyż od tego departa­
mentu zależał? zgoda na udzielenie koncesyi. I tak 
zięć tajnego radcy Ludwika Tolnaya, urzędnik ban­
kowy Stefan Morway dostai 100.000 koron, dalej 
zięć wiceprezydenta departamentu budownictwa, 
radcy mmisteryahiego Garanesyego, aptekarz Da­
niel Rafiooowirz 754100 koron Wreszcie Ludwik 
ToJnay, ryja tajnego radcy, miał otrzymać posadę 
dyrektora owego kasyna z ogromną piacą 150.000 
koron. Eeweiacye te były przedmiotem interpelacyi, 
którą WDiósł w sejmie węgierskim poseł Smerecsa- 
nyi Odpowiadając na tę interpelacyę hr. Tisza, pre­
zydent gabinetu przyznał, że rewelacye »Az Esta« 
są co do meritum prawdziwe, a tylko co do nie­
których osób błędne.

Przekupstwa w armii angielskiej.
Przed sądem w Londynie zaczął się sensacyjny 

proces o przekupstwo na tle dostaw dla armii an­
gielskiej i prawdopodobnie trwać będzie bardzo 
długo Na lawie oskarżonych zasiadło 8 oficerów 
armii angielskiej, tudzież 8 podsąduych cywilnych, 
którzy są funkeyonaryuszami firmy Lipton, posia­
dającej wielkie składy towarów spożywczych. Ofi­
cerowie, jak twierdzi akt oskarżenia, pobierali od 
tej firmy łapówką a wypłacali je oficerom oskar­
żeni urzędnicy firmy. Dostawy dla kantyn wojsko­
wych w Anglii rozdawane są przez pewnych ofice­
rów prowiantowych całkiem samoistnie. Firma, któ­
ra otrzyma prawo dostawy pewnych artykułów spo­
żywczych ma monopol, który odnawiany bywa ka­
żdego roku. Oczywiście prawo dostawy może być 
w razie nadużyć odebrane niesumiennej firmie je­
żeli np. żołnierze żalą się na jakość lub cenę arty­
kułów. Skargi załatwiane są przez oficerów pro­
wiantowych, którzy mogą je uwzględnić lub odrzu­
cić. W  ten sposób prowiantura może firmie nie za­
sługującej na to, mimo skarg zapewnić dostawę, 
zaś firmie solidnej odebrać ją. Obwinieni oficero­
wie pobierali od firmy Lipton wysokie datki pie­
niężne, co zostało udowodnione. Akt oskarżenia na 
tej podstawie twierdzi, że datki wypłacała firma 
w tym celu, ażeby mogła bezkarnie popełniać nad­
użycia. Pierwotnie proces miał odbyć się przed są­
dem wojskowym, ponieważ atoli obwinione zostały 
także osoby cywilne, więc sprawę przekazano try­
bunałowi cywilnemu. Ustawa angielska surowo ka­
rze tego ■ rodzaju przestępstwa. Pi zed 8 laty poja­
wiła uę pod nazwą >Se. ret commission acU usta­
wa o poborach komisowych. Ustawa powstała na 
tk nadużyć w pcbieuuuiu komisu węga

Jam cię wydobył z marmurów spowicia,
Gdzie spoczywałaś bez kształtów na wieki, 
Niepowołana przez bogów do życia;
Jam sercem cień twój odszukał daleki,
Błądzący w istot niestworzonych rzędzie;
Ja cię przeniosłem przez ciemne krawędzie 
Snu i nicestwa na ten świat słoneczny,
Twojej piękności dając wyraz wieczny.

Piękny ten czyn Pigmaliona, opLany dźwięcz­
nymi wierszami Adama Asnyka, z których wstępną 
zwrotkę przytoczyliśmy powyżej, — wziął za mo­
tyw, w swej zgoła odmiennej wyobraźni, do naj­
nowszej sztuki, Bernard Shaw, jeden z najprzed- , 
niejszych w dowcipie mistrzów współczesnej euro­
pejskiej komedyi. ,

Oczywiście w ujęciu Shaw a, już choćby z po­
wodów zawsze paradoksalnej metody jego tworze­
nia, myt o Pigmalionie, przekazywany tradycyi wie­
ków zawsze w promieniach romantycznej aureoli, 
musiał nabrać innego zupełnie oświetlenia: stał się 
przedewszystkiem groteskową »boutade«, jak wszyst­
kie jego najlepsze utwory; powtóre, dziełem satyry 
z wyraźnym i dosadnym planem konstrukcyjnym 
scenicznego opracowania. Do groteskowego stylu 
przypada pomysł irlandzkiego pisarza, przemienie­
nia Pigmaliona w postać dwuosobową: uczonego 
profesora Higginsa i pułkownika Pickeringa, ludzi 
wielce czcigodnych, ale zarazem dziwaków i typów 
charakterystycznych. Dalszym elementem groteski 
byl pomysł, że Shaw z postaci kobiecej, w której 
marmurowe kształty twórcza moc Pigmaliona tchnęła 
życie, uczynił...  uliczną handlarkę kwiatów, ordy­
narną, zaniedbaną, nieumiejącą mówić mową ludzką.
Z groteskowych tych pomysłów zeszedł następnie 
Shaw' na bitą drogę satyry. »Pokaźę wam — po­
wiada — wr osnowie swej kompozycyi, że z takiej 
dziewczyny, której przeznaczeniem było zginąć, jak 
trawce przypadkowo wyrosłej w szparze londyńskie­
go trotoaru, może wyrobić się światowa dama, jeśli 
kaprys ludzki sprawi, że oddziałają na nią wpływy 
współczesnej kultury*. I dopiero wówczas ta współ 
ćzesna kultura staje się celem jego satyrycznych 
grotów. Reszty dopełnił nawskróś oryginalny do­
wcip, którym Shaw włada mistrzowsko, wprowa­
dzenie do sztuki w miejscach, w których akcya 
stygnąć poczyna, typów komedyowych, budzących 
na nowo zainteresowanie widowni, jak n. p. »nie- 
godnego nędzarza«, Doolittle i karkołomne wprost 
metamorfozy, jakie autor z nimi dokonywać potrafi .

To też sobotnie przedstawtenie »Pigmaliona« by. 
jednym wybuchem śmiechu, który jednak wywoły­
wały źródła artyzmu autora. Wykonawcy potrafili 
dostroić się do stylu i humoru Shaw’a l  co więcej, 
dać mu się porwać. Przedewsznslkiem p. Bończa 
w roli profesora Higginsa, którą wiódł pey na ręką 
przez wszystkie jej zawiłe arkana groteskowe, sa- 
tyryczne i typowości komedyowej. Przedziwną krea- 
cyę w roli Lizy stworzyła p. Solska, dając w nic  ̂
znakomicie przeprowadzoną oryentacyę wszystkich-- 
zdumiewających metamorłoz ulicznej handlarki kwia—. 
tów w dam? światową, i towarzysząc misiemk, 
z prawdziwie nadto artystyczną dyskrecjo, reakeyom, 
jakie te metamorfozy powodowały w poglądach i sy> 
tuacyach prof. Higginsa. P. J e d n o  wski w roli •nie­
godnego nędzarza je doskonale trafił w ton intencji 
Shaw’a i wybornie je uwydatni przywodząc na pa­
mięć swe kreacye Schigoicha w »Demonie ziemi* 
i MuUera w »Nadwomym śpiewaku*, pokrewnyc. 
sztukach Wedekinga. Dobrze także wywiązali się_ 
z zadania p. Kochanowicz w roi pnlkownuca P i­
ckeringa; pp. Kosmowska. Jamrzówn_ i Wieioa- 
dówna w rolach epizodycznych. Zespół ogólny do 
trzymał kroku i odpowiedniego tempa w scenach 
zbiorowych.

»Pigmałion« Shaw’a na sobołmen nraedslą*,i«npj 
po swvch europejskich sukcesach, zdobył sobie i p**, 
bliczność krakowską i powodzenie w repertuar*5

•Ł R,ma zapewnione.

Tyatr miejski w Krajtowie.
Poniedziałek: »W górę serca* .
y/torek: »Pigmalion<(
Środa: »Pani prezesów**
Czwartek: »Pigmalion«
Piątek Teatr zamknii ty jS rsŁ "
Sobota: »Joseph Castus*, ztoaKM.
Niedziela po poŁ: »Oj młody 1 ndolyW __  ,r ńaŁw
Niedziela wiec*.: »Joseph Caftus., »CadoUgłe ziedło^  

m c ż f r  IPw  n ie d ria W f p o  p o L :  p olaki* *
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styczniowy. Staraniem Tow. gimn. 

ikók odbył się wczoraj w wielkiej sali »Sokoła« 
iaroczysty wieczór, poświęcony powstania styczni o- 
Jwemu. Sala była przepełniona; zjawili się skauci 
ftr mundurkach w sile 400 czerstwych i dzielnych 
♦młodzieńców. — Dzieje powstania styczniowego opo- 
|wiedział z głęboką znajomością tej epoki prof, dr. 
lTadeusz Grabowski. Rzęsiste oklaski zbierała za 
^rzeczywiście artystyczne wykonanie na skrzypcach 
J»Romansu« Wieniawskiego i »Mazura« Młynarskie­
g o  utalentowana artystka panna Lila Dobrzańska. 
L>Mazurka« Chopina odegrała na fortepianie z od­
czuciem panna Eugenia Loegler. Ogólnie podobał 
jsię śpiew panny Maryi Ottówny, która musiała uad- 
jprogramowo odśpiewać kilka pieśni. Ślicznie dekla- 
imował »Przedświt<r Krasińskiego p. Leszek Stępo- 
fwski. Wreszcie na pochwałę zasługuje chór sokoli 
,pod kier. St. Kowickiego i orkiestra amaL »Sokoła« 
-pod kier. L. Urygi. Na zakończenie wśród podnio- 
Jsłego nastroju publiczność odśpiewała: »Z dymem 
jpożarów«.

Na cmentarzyk zwierzyniecki odprowadzono 
|dziś zwłoki śp. Władysławy z Anczyców Papee. 
FCórka Władysława Ludwika Anczyca, twórcy »Ko- 
feściuszki pod Racławicami«, jednego z najwytrwal- 
Jszych i najrozumniejszych heroldów oświatowej pra­
scy, wyniosła z rodzicielskiego domu głęboką cześć 
jdła prawdy i ukochanie piękna we wszelkich jego 
^przejawach. W życiu rodzinnem była rzadkim ty- 
ipern wzorowej matki, żony i gospodyni, podziela­
jącej wszystkie ideały męża, wybitnego historyka. 
Ipoczęła na tern miejscu, gdzie niezmordowany re- 
laktor »Kmiotka« stwarzał postać Racławickiego 
lohatera — i gdzie sam po zbożnej pracy życia 

|odpocząć pragnął. — Niechaj Jej ta ziemia polska 
Iłekką będzie!

Ś. p. Felicyan Passakas-Feliński. W  uzupeł 
nieniu wiadomości o zgonie zasłużonego artysty 
dramatycznego i dyrektora teatrów prowincyonał- 
nych w Królestwie Polskiem, ś. p. Felicyana Passa- 
kas-Felińskiego, zamieszczamy kilka szczegółów 

>z życia i działalności zmarłego. Urodził się w roku 
Ż1855 w powiecie horodeńskim w Galicyi; gimna 
j:zyum ukończył u Bernardynów we Lwowie, poczem 
^zapisał się w poczet słuchaczy prawa Uniwersytetu 

./lwowskiego. Ulegając zamiłowaniu dla sceny, jako 
23-letni młodzieniec debiutował w teatrze lwowsltim, 
wówczas pod dyrekcyą Stanisława Dobrzańskiego, 
poczem przeniósł się na scenę w P ozn a n iu . W  rok u  

,1891 objął dyrekcye teatrów prowincyonalnych 
w Królestwie Polskiem, grywając kolejno na sce­
nach w Lublinie, Ciechocinku, Płocku, Włocławku 
i Ł d. Jako artysta grywał role charakterystyczne, 
spotykając się z uznaniem krytyki i publiczności. 
W  okresie długoletniej pracy dyrektorskiej, wycho­
wał szereg artystów, grywających obecnie na sce­
nach stołecznych; jako przełożony zyskał powsze­
chną ich miłość i szacunek.

Pogrzeb ś. p. Felińskiego odbył się w Warsza- 
.wie przy licznym udziale publiczności. Na trumnie 
złożyli wieńce artyści z wielu scen polskich. Nad 
grobem przemówił długoletni reżyser teatru zmar­
łego, p. H. Halicki, podnosząc zasługi ś. p. Feliń­
skiego dla sceny polskiej.

Zmarły osierocił żonę, p. Karolinę z Biłkowskich 
i syna, Mieczysława, profesora Akademii handlowej 
w Krakowie.

Pamięci Kilińskiego. We środę 29 bm. odbę­
dzie się staraniem cechu szewców katolickich w ko­
ściele OO. Dominikanów o godz. 10 rano nabożeń­
stwo żałobne za duszę śp. Jana Kilińskiego, pułko­
wnika 20 pułku piechoty b. wojska polskiego, człon­
ka Rady narodowej za czasów Kościuszki. W cza- 
■fńe nabożeństwa zbierać się będzie składki na po­
mnik Kilińskiego w Kranówie.

Odczyt w  Czeskiej Besedzie. Ku uczczeniu 
pamiątki współtwórcy czeskiej muzyki nowoczesnej 
dra O. Horstinskiego urządza czeska Beseda w Kra­
kowie dnia 27 stycznia we własnym lokalu przy 
nk Lubicz 9 pogadankę na temat »Smetana a Hor- 
stinskycc. Początek o godz. 8 wieczór.

„W szechwładztw o kinematografu44. Z inieya- 
tywy Tow. ochrony piękności m. Krakowa odbędzie 

-się we czwartek dn. 29 b. m. w sali Izby handlo­
wej i przemysłowej odczyt dra Maryana Slępow- 

łskiego na temat stosunku teatru do kinematografów. 
Po odczycie odbędzie się dyskusya, w której wezmą 
widział zaproszeni przez Towarzystwo przedstawiciele 
instytncyj oświatowych, teatru, kinematografów i Ł p. 
Początek o godz. 6 wieczór. Wstęp wolny.

solidarność pracodawców wykazuje coraz pięk­
niejsze rezultaty.

Sprostowanie. W  spisie pism wychodzących 
podczas bezrobocia w Krakowie opuszczono jeszcze 
»Nowości Ilustrowane* (16 stron), oraz » Bocian* 
(8 stron).

Krak. 4zba handlowa i przemysłowa odbę­
dzie dnia 27 b. m. o godz. 4 plenarne posiedzenie 
w sali obrad Izby. Na porządku dziennym m. L 
wybór dwóch członków i ich zastępców do pań­
stwowej Rady kolejowej, projekt budżetu na rok 
1914, sprawozdanie o stosunkach pocztowych w Kra­
kowie.

Stowarzyszenie konces. majstrów murar­
skich, ciesielskich, studniarskich i brukarskich od­
będzie dnia 28 bm. walne zgromadzenie członków 
w lokalu Klubu rękodz.-mieszczanskiego. Początek
0 godz. 3 pop. Na porządku dziennym sprawozda­
nia, preliminarz na r. 1914 i wybory uzupełniające 
do wydziału i komisyi kontrolującej.

Hydranty na dworcu towarowym . Na dwor­
cu towarowym zaprowadzono dwa rodzaje hydran­
tów, Ł zw. podziemne i nadziemne, do których 
w razie pożaru strażacy przekręcają łączniki z wę­
żami. Jak się okazało, hydranty podziemne, których 
się używa zawsze przy gaszeniu ognia, są odmien­
nego typu od używanych w Krakowie i nie dadzą 
się użyć przy łącznikach. Należy więc jaknajprę- 
dzej zaradzić temu i zmienić na system, jaki jest 
używany w Krakowie.

50 proc. zniżki do  Zakopanego. Na czas 
głównych zawodów narciarskich, bobsleigh’owych
1 saneczkowych tatrzańskiego Tow. narciarzy, które 
odbędą się w dniach 31 b. m. 1 i 2 lutego w Za­
kopanem, uzyskało Towarzystwo 50 procent zniżki 
kolejowej zarówno dla wszystkich uczestników jak 
i gości, zamierzających przybyć w czasie od 23-go 
b. m. do 4 lutego do Zakopanego. Karty uczestnic­
twa, służące jako legitymacye kolejowe, upoważniają 
do nabycia pół biletu jazdy dowolną klasą i każ­
dym pociągiem (z wyjątkiem luksusowych) dla ja­
zdy do Zakopanego i z powrotem ze stacyj; Wie­
deń, Cieszyn, Bielsko, Granica, Kraków, Tarnów, 
Nowy Sącz, Rzeszów, Przemyśl, Lwów, Podwoło- 
czyska. Karty uczestnictwa nabywać można w se- 
kretaryacie Tatrzańskiego Towarz. narciarzy, Kra­
ków, ul. Jagiellońska 11.

Wypadki na saneczkach i ślizgawce. Wczo­
raj zaszło kilka wypadków, podczas saneczkowania 
i ślizgawki. Z ważniejszych notuje kronika pogoto­
wia upadek z sanek na Salwatorze lSletniego Sta­
nisława Kudasa, który doznał bardzo silnych kon- 
tuzyL

Z  torów  ślizgawkowych. Tegoroczne długo­
trwałe mrozy są uciechą dla amatorów sportu ły­
żwiarskiego. To też na trzech torach łyżwiarskich, 
jakie posiada Kraków, gwarno i rojno było ubie­
głej niedzieli.

Najwięcej powodzenia, jak zwykle, miał wczoraj 
tor łyżwiarski na placu powystawowym, gdzie śliz­
gawka urządzona jest na wzór wielkich miast Dzień

jąey go ma mieskfC więzienia za przekroczenie m d*
wy o bezpieczeństwie życia. Wskutek odwołania s% 
od wyroku odbyta się rozprawa w Najwyższym 7 W  
banale w Wiednm. Oskarżonego uronił adwokaC 
dr. Roseahłatt z Krakowa. Po przeprowadzeniu roa-j 
prawy Trybunał zniósł wyrok poprzedniej instancyy 
podnosząc w waasaduicmu, że dochodzenia me wy-- 
kazały przyczynowego związku między katastrofy 
a rzekomem zaniedbaniem ze strony oskarzohego^ 
które, co najwyżej, mogą być przedmiotem kary* 
policyjnej. V ' ...J

r t; V _

Z karnawału. -*•*)
Bal rabczański, mający dzisiaj się odbyć, za­

powiada się świetnie, jako jedna z najweselszych: 
zabaw karnawału. Kto nie otrzymał jeszcze wsku­
tek omyłki pocztowej zaproszeń, zechce się zgłosić" 
do skarbniczki balu, Adamowej hr. Starzynskiej, ul 
Dunajewskiego 4, łub do Komitetu, który dziś urzę­
dować będzie w Starym Teatrze od 3 do 7 wiecŁ

Bal kupiecki pod protektoratem p. wiceprezy- 
dentowej Henrykowej Szarskiej odbędzie się dniact 
1 lutego b. r. w salach Starego teatru. Prace ko­
mitetów około uświetnienia tradycyjnej zabawy kra­
kowskiej posuwają się w szybkiem tempie i nie 
ulega wątpliwości, że tegoroczny bal mieszczański 
zajmie należne mu miejsce. Pod przewodnictwem 
protentorki rozwija energiczną działalność komitet 
pan. Ponadto zawiązał się pod przewodnictwem p. 
Al. Adełmana, prezesa Stow. kupców i młodzieży 
handl. komitet panów, zaś pod przewodnictwem p. 
Wladysławowej Nieciowej komitet panien. Osobno 
pracuje komitet młodzieży z p. Adamem Nieciem 
na czele. Dochód z balu przeznaczony na budowę 
tanich mieszkań dla współpracowników handlowych. 
Zaproszenia i bilety imienne wydaje komitet w skle­
pie B. Wierzejskiego, Hotel Drezdeński od godz. 
11-30 do 2 w poł. i od 6—8 wieczorem.

Piknik rolników  odbędzie się dnia 18 lutego 
w salach Starego teatru. Dochód z zabawy prze­
znaczony na »Bratnią pomoc« kółka rolników.

Kronika lwowska.
Krwawe starcie ze złodziejem. Ze Lwowa

donoszą; W sobotę rano o 5. spostrzegł kapral 
policyi, Jan Turkiewicz, w ul. Nabielaka jakieś po­
dejrzane indywiduum, niosące tłumok. Polieyant za­
trzymał nieznajomego i wezwał go, aby celem wyle­
gitymowania się poszedł z nim na ekspozyturę 
policyjną. Nieznajomy rzucił tłumok i zaczął uciekać, 
a gdy polieyant gonił za nim, s t r z e l i ł  do  n i e g o  
4 r a z y  z rewolweru i t r a f i ł  go  w pachw inę. 
Pomimo to Turkiewicz gonił dalej i dopędziwszy 
złodzieja, ciął go szablą Kilkakrotnie i zranił go 
ciężko w głowę. Rannego pohcyanta przewieziono 
do szpitala garnizonowego, a bandytę do szpi- 

Dotychczas nie stwierdzono toż-___________________  tala więziennego.
sportowy, który urządziła sekeya łyżwiarska Akad. -mości jego osoby. Rannego polieyanta odwiedził

w szpitala namiestnik dr. Korytowski i dyrektor 
policyi p. Reinlaendler. W tłumoku znaleziono rze­
czy wartości kilkuset koron, skradzione restaurato­
rowi Trostowi przy ul. Zyblikiewicza 51.

W  sprawie aresztowania ucznia 6 kl. real­
nej Adama A., o czem już donieśliśmy, stwierdzono, 
że A. w mieszkaniu przy ul Bilińskich we Lwowie 
mial cały skład chemikaliów i przyrządów fizycznych 
łącznej wartości 7.400 K. Pochodziły one ze składu 
p. Borzemskiego, p. Pfuetziiera, apteki szpitalnej 
i gabinetu fizykalnego szkoły realnej. Część tych 
przedmiotów oddala już polieya właścicielom. Uczeń 
tłómaczy się ciągle z płaczem, że rzeczy te brał, 
bo potrzebowa* ich do badań przyrodniczych, któ­
rym oddaje się z zapałem. Zdaje się, że ma się t» 
do czynienia z nieszczęśliwym maniakiem.

Zw. sportowego wypadł doskonale. Urozmaiceniem 
festynu był po raz pierwszy odegrany przez dwie 
drużyny matcb hockeyowy z wynikiem 1 :1. Pro­
gramu dopełniły wyścigi z przeszkodami, »karto- 
flane« i wyścig pań.

W Parku krakowskim urządził na stawie klub 
»Cracovia« wielką zabawę sportową. Na pierwszy 
plan festynu wysunęły się wyścigi dzieci, panów i 
pań. Wieczorem piękny korowód z lampionami uzu­
pełnił »zabawę sportową«.

Wreszcie doskonale bawiono się na nówo otwo­
rzonym torze ślizgawkowym w »Sckole«, gdzie 
przeważnie młodzież gimnazyałna wywijała »trójki«

»ósemld« na lodzie.
Groźny pożar. W  sobotę późnym wieczorem 

zawezwano straż ogniową na Rynek główny I. 17, 
gdzie płonęła powała na najwyższem piętrze. Na 
miejsce pożaru wyruszyły dwa plutony straży po­
żarnej z brandmistrzamj Żołdanim i Urodą. Jak 
stwierdzono, paliły się wiązania belkowe z powodu j 
wadliwej budowy komina. Dzięki energicznej akcyij M orderstw o w  obłędzie. Z Lublina donoszą; 
ogień wkrótce ugaszono. Szkoda wynosi przeszło Włościanin Stanisław Jastrzębski w Snchejwsi, obłą--

ZE SWiATA.

600 kor.
Podczas wyjazdu z koszar II plutonu, wóz tram­

wajowy nr. 40 wpadł z tyłu na »kominiarkę«, i zdru 
zgotał jej skrzydła ochronne. Na szczęście obyło 
się bez poważniejszego wypadku, o który nie było 
trudno, gdyż na »lawach« kominiarki stał cały plu­
ton strażaków. Przy tej sposobności należy zwró­
cić uwagę, aby tramwaj elektryczny kolo koszar 
straży ogniowej zwalniał biegu.

Eksplozya prochu w Bochni. Epilog znanej
Drukarnie krakow skie urządziwszy się już ad- jkatastrofy w Bochni, w której wskutek eksplozyi 

powiednio co do robót własnych, objęły dla dopo- i prochu w sklepie Józefa Michnika w dniu 18 gru- 
anożenia kolegom z prowincyi cały szereg roból, dnia 1912 r. pięć osób poniosło śmierć a sześć cięż- 
piłDych, których nie mogły wykonać drukarnie pro- sze i lżejsze rany, rozegrał się dnia 23 bm. przed 
wincyonalne. Jedna z drukarń przyjęła nawet do dru- Trybunriem najwyższym w Wiedniu. Jak swego 

tygodnik »Ziemia Sądecka*, oczywiście na pro- czasu 'onosiliśmy, na właściciela sklepu p. Michni- 
drukami Tak sąuMgjtouioc. ka, wydal sąd krajowy w Krakowie wyrok, skazu-

Rany, zamordował siekierą ojca, matkę i starszą 
siostrę. Młodsza siostra, ciężko zraniona, ociekła 
Sąsiedzi szaleńca rozbroili; osadzono go w aresztach..

Zam ordow anie  dyplom aty. Z Tangera do-' 
noszą: Tutejszego agenta dyplomatycznego franca-; 
sidego Chevandier de V aldrome, zamordował kucharzt 
jego Jurę. Nie chciał on usłuchać Valdrome‘a, który ■ 
polecił mu, aby asługiwał gościom przy obiedzie* 
a gdy Valdrome zagroził mu, że go oddali, knehara- 
strzelił dwa razy z rewolweru i położył go trupem.

W spaniała fundacya. Prezes towarz. »Standarc_ 
Clienńcal-Companyk w Nowym Jorku, p. Flammery, ) 
ogłosił w dziennikach.. ż« pewien milioner w star-: 
szym wieku ofiarował 15 milionów dolarów (75 ’ 
milionów koron), aa utworzeniu domów leczniczych : 
dla zabiegów ** po mocą cadu Ofiarodawca owtrzegł
sobie L -----*
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Przebudzenie
(Prawa przedrukn i przekładu zasferspion s).

—  Bo one dopiero zbudowane.., on nie 
naiał czasu chodzie do hipoteki.

— No, cóż pan radzi?
— Co do mnie, namyśliłbym się bardzo, 

czy dac kapitał... taki daleki numer... taki 
procenł niezwykły...

— Stara historya, —  zaśmiał się W achłow - 
ski, — pan prowadzi po polsku interes i 
daie siedem, a żyd daje dziesięć. Idzie mi 
o to, ażeby mi pan szczerze poradził, co 
mam rob ić?

—  Sam jestem dziś bardzo zajęty, ale 
poszlę mego pomocnika do hipoteki, trze­
ba sprawdzić każdą pozycyę.

—  Tyle mi m ów iono o panu, że wierzę 
mu, zaczekam do jutra. Niech pan każe 
sprawdzić... Idź, Chaim, mam coś do poga­
dania z panem, —  i zaczął dopytywać się 
o  cenę mieszkań, warunki życia, o  możność 
otrzymania płatnej posady...

Chaim zastał w biurze Farbsteina Srula 
rozmawiającego z ożywieniem z Podlisze- 
werem, swoim dobrym  znajomym. Prosił 
on Podliszewera, ażeby pogadał z Reinher- 
cem w sprawie W achłowskiego.

— Gdy wszedł Chaim, poskoczyli oby­
dwaj do niego, pytając co zaszło. Odpo­
wiedział, że Reinherc ma iść do hipoteki 
sprawdzić wykaz. Obydwa odetchnęli, a 
Parbstein dawał najpierw jeden procent za 
pomyślne załatwienie pożyczki, postąpił, ale 
Reinherc uparł się i dostał trzy procent.

Na drugi dzień Reinherc upewnił Lelic­
kiego, że wypis jest zgodny z księgą hipote­
czną i tego samego dnia W achłowski, wbrew 
usilnemu odradzaniu Lelickiego, pożyczył 
Farbsteinowi dwadzieścia tysięcy, pozosta­
łych mu po sprzedaży wsi.

Podliszewer bardzo szczerze winszował 
interesu Reinhercowi, który za spacer do 
hipoteki dostał sześćset rubli i w estchnął:

— Kiedy ja się doczekam, ażeby moje 
pieniądze, uwięzione w Łucku, przyniosły

m i d och ód ?
A stało się to prędzej, aniżeli przypusz­

czał, bo w kilka tygodni, zawiadomił Pła­
chetka Lelickiego, że jest do zrobienia in­
teres pewny i czysty. Jeden z obywateli 
sprzedaje sekcyę leśną, wyłącza z niej dla 
siebie starodrzew, kwalifikujący się na bel- 

", słupy, deski, ale i tak z m łodszych drzew 
będą cieńsze słupy, krokwie, łaty i znacz -

na ilość drzewa opałowego. Cena tej sek­
c j i  leśnej wynosi piętnaście tysięcy, a po­
średnictwo w sprzedaży pow ierzył dom o­
w i Lelickiego.

Podliszewer umiał przedstawić interes 
w  tak świetnych kolorach, że Lelicki po­
jechał osobiście na miejsce, sprawdził drze­
wostan i w  imieniu domu kom isowego za­
warł umowę z właścicielem, zapłaciwszy 
mu gotówką za las.

XV

—  Czy skończyłeś bilans roczny? — spy­
tał Mierski.

— Już ! — i patrząc na cyfry m ów ił Liń­
ski: —  sklep sam w sobie opłaca się i przy­
niósł zyski,

—  Jakie?
—  Najpierw inwentarz sklepowy wzrósł 

o tysiąc pięćset rubli, a dochody z targów 
dały nam za naszą pracę dwa tysiące ru­
bli, które wydaliśmy na nasze utrzymanie.

— To już dobrze, mamy m ożność istnie­
nia i rozwoju, bo wydatki sklepowe odli­
czyłeś ?

— Tak jest.
— No, a sklepy wiejskie ?
— Miłe złego początki, lecz koniec żałos­

ny, — uśmiechnął się z przymusem, — ten 
dział przedstawia się nieszczególnie. D oło­
żyliśmy dosyć.

— Tylko bez ogólników, Tadziu, m ów 
cyframi, one są wymowniejsże.

— A więc, z trzydziestu założonych skle­
pów  wiejskich, osiem utrzymało się przy 
życiu. Koszta i straty w  towarze wynoszą 
pięć tysięcy osiemset rubli netto, nie licząc 
mego czasu.

— To źle, — zasępił się Mierski, — a ile 
mamy długów ?

—  Kupcom winniśmy tysiąc osiemset, a 
weksle bankowe dwa tysiące sto, razem, 
trzy tysiące dziewięćset.

— To bardzo źle, — westchnął Mierski, 
— jesteśmy w przededniu bankructwa.

(Oąg dałaty nasiąyi)-

N adesłane*
Z* »rrjk%>tv w tej ruh?ye» /■£*

przyjmują odpowiedzialność!.

: Dr Józef Jasieński :
ordynuje w chorobach nerwowych od 

godziny 3 do 5-ej.

ul. Karmelicka 29. TEMJ,oN

I d a a l i m  p r e p r a t e m  t r s n n w w
jeBt i zostanie 40 lu<, blisko d ib-rsa znana

S m u l f y a  S c o t t a
zawierająca najlepszy tran, spreparowana ptr«z 
Scotta tak, że rozkładając się nt małe kropelki 
staje się naw*t dla najbardziej osi biernych or­
ganizmów łatwo strawną, przez co każ iy składnik 
tej odżywczej i posilnej materyi zostaje stra­

wionym.
jeżel i jeszcze weźmiemy cod uwagę i to, że E- 
muis ya Scotta mi.&nak słodki, ja* śmietana, to 
Bię łatwo zrozumie, że ł ak f.t, rei jak i mail pre­

parat ten chętnie zażywają 
Naturalnie musi to być jedynie prawdziwa Emkl- 

sya Scotta.

Cena oryginalnej flaszki K. ‘3'51. Do 
nab> -it we nszystki:b aptekach Za 
nadesłaniem JO ii w znaczkach p o ­
cztowych do firmy Scott i Bown, Sp. 
o d. CiTiedeń ^ (L  z oow ił t de n s ię 

n powyższe < et) oszeoie nastęouje j e ­
dnorazowa wysyłka próbki przez je ­

dną z aptek.

Podziękowanie.
Wsbt stki■■••"(!, Prsyjsd&Jotn orą*
Wiłjieb. Duh- w' t óst^u,  którzy z powodu

śołŁwfs ś. t\

Łaitef i z Kiselero» Zielifis hj
• •«.»»».*■ mm wosófezuci i i wz-ąlj udział w 

przyału •. t Zm*.rł-»j jak gńsrnisi Drowi 
Sr-urkcso, który e ę^lera pnawi^c-- ilwn w 
cfasle c-ł-:e: choroby dłużył opieką i radą 
cireg? skiod^tszf aardafwne piidaiefcyw^Ma.

Rodzina.

Dla chorych
epileptycznie

ulp i uzdrowienie
za pom ocą wypróbowanego do­

świadczenia.
Badania czysta indywidualne. 

Uzdrowienie zupełne.
Szukającym pom ocy udziela wska­
zów ek i rad Arr.buiatoryum specy- 
listy Jekarza Dr A. S z a b ó ,  Buda­
peszt V. Grose Kronengasse Ni 18.

)KD®g!»
G ig § «  rurmin 1

alkalicznia lic zn a 
u u ru m *  IkUSWE* 3 0 W K

C j□□□□O□
8
D□□ao□O

P R A C O W N IA  S U K IE N  ! K ftS T Y U H Ó W  A N 6.

„WANDA"
KRAKÓW, ULICA KARMELICKA L 14
WYKONCJE WEDŁUG NAJNOWSZYCH ŻURNAL1 FRANCUSK. I ANG.

rCiągnienie już 1 lutego (Shiwna wygrana  
230.000 franków !

Polecam do zaknpna wartościowe i przedstawiające pomyślne szanse wygranej
1 los tnreokl w ra ' ach miesięoznyoh po 7 ko n n
2 losy tureckie „ „ po 14 koron
3 losy tureckie „ „ po 2i żeron

y*tychn 'astewe pruwo do gry  po sapłacenin pierwszej raty.
Rocznie 6 ciągnień dnia 1/2, 1/4, 1/6 1/8, 1/10 f 1/12.

Rocznie 6 głównych wygranych ni powicie 3 po 400 000 franków
3 po 200000 franków.

Oprócz tego wiele mniejszych wygranycn no 30.000 10.000, 4,000
2 500 franków i t. d.

M T  Każdy los musi wyjść i z tego 
powodu zatrzymuje zawsze wartość “ySji 

Ze zględu n«l wyżej wspomniane ciągnienie upraszamy o natychmias owe za­
mówienia. — Ustanowienie reuy następuje najtaniej według każdo razowego

kursu dziennego.

E D W A R D  U R B A N ,  Dom Bankowy
Berno mor. Grosser Platz 23 25 (we własnym do mu).

Poszukuje się wszędzie solidnych i stałych zastępców za dogodną p row i lyą.
■ B B B H o n m n n t n ;  ;

Ć  Kroków, ulica Bracka i. S . — poleca
y  artystyczne Kielichy, Monbtrancye, Żyrandole, Lichtarze, Or~ aty, 

Kapy, etc. —  Wykonuje złocenia ogriowe zużytych naczyń kość- 
kjr :: Najstarsza firma ola sztnki kościelnej.

&
Familien & Moden Zeituag *H? Ostarrei-lngara,

Najlepsze i najtańsze ilustrowane czasopismo poświęcone sptawom

gospodarstwa domowego i rodziny
z 9-ma cennymi dodatkami.

Tygodniowo 1 zeszyt po 24 halerzy
^ przysyłką pocztową K, 3.20 kwartalnie.

Gotowo do użycia forr. j po 20 Ul. d!a naszycn ■■oneiatśw*
Wybitny organ dla ogłoszeń na A jstro-Węgry — Numera oka­

zowe darmo i opłatnie.
Zamawiać można we wszystkich księgarniach Inb wpiosi w Ad- 

ministracyi w Wiedniu I., Dominncanerbastei 0
BSSHi
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EPOKOWĄ WYNALAZEK
w leczeniu padaczki, (epilepsyi) choroby św. Wita, dolegliwości nerwowych i przy ogólnej nei rastenii. 
Diewi R. Weilowi z Frankfurtu udało się wynaleźć środek pizeciw powyższym chorobom pod nazwą

„ E P I L E P T I C O K "

I
»Lpilepticon« systematycznie zużyty jest wedle orzeczeń największych powag lekarskich całego świata, najlep­

szym dotychczas znanym środkiem do usunięcia wspomnianych chorób, a w szczególności

Leczenia trwa osoło 6 miesięcy e p i l e p s y i Leczenia trwa około 6 miesięcy
1 pudełko z 60 pastylkami wystarczającemi na 1 miesięczne leczenie,_ wraz z pouczeniem Nr G6. kosztuje 
1'anRo pocztą K. 8. — Wysyła główny skład na Galicyę, Rukowinę i Śląsk apteka Edelmana w Samborza

MONOPOL
HERBATA z RACZKA

JU L IU S Z  GROSSE
Kraków, Pałac Spiski

ggiS-yTOBSiSS IM S
Najlepsze czeskie źród ło  * T A M I E  P I E R Z E

1 kg. s z a r e g o ,  dobrego, dartego 2 Kr., lepszego
2 Kr. 40 b., Łaj i. n a w p ó f  b i a ł e g o  2 Kor. 80 h, 
b i a ł e g o  4 Kor., b i a ł e g o  p a c h o w e g o  5 Kor. 
10, 1 kg. najl. ś n ie ż n o  b i a ł e g o  d e r z e g o  6 Kor. 
40 h, 8 Kor , l  kg szarego p u c h u  6 Kor., 7 Kor., 
białego dobrego iO Kor., najl. p u c h u  b r z u s z n e g o  
12 Kor. P r z y  o d b i o r z e  •> k g .  t r a n k o .

g o t o w a  p u s c i e l
z grubonioianego czerwonego, niebieskiego, biał >go i żółtego inletu (Nanking), 
1 p i e r z y n a  180 cm. dług. 120 om. szer. z  2 -m a  p o d u s z k a m i  każda 80 cm. 
dhir. 60 om. szer. napełnić.>e nowym szarem bardzo trwałem p u c h o w e m  
p ie r z e m  16 F.or., p r t łp u c h e m  20 Kor., p u e h e m  24 Kor., pojedyncze pierzyny 
16 Fior,. 12 Kor., 14 Kor., 16 Kor, poduszki 5 Kor., 3 Kor. 60 b, 4 Kot., p i e ­
r z y n a  200 cm. dłng. 140 om. szer. 13 Kor, 14 Kor. 70, 17 Kor. 80 h, *1 Kor., 
p o d u s z k i  90 cm. dług 70 cm. szer. 4 Kor., 50 b, B Kor. 20 b, 6 Kor 70 h. 
P o d ś c i d ł k i  z mocnego gradlu w paski 180 om. dług. 116 cm. szer. 12 Kor. 
80 h. 14 K. 80 L. Wysyłki za zaliczką od 12 Kor. wysyłane są opłatnie. Zamiana 
dozwolona za uien»dające się wzrot pieniędzy. S . B e n i s c h  w  D e o c h e n i t z  

N r. 8 0 5  C C z e c h y J . Bogato ilustrowany cennik darmo i op’ »tuie.

■

I

Fabrvka wód miner. śzricz. \ spec. leczniczych
;:o«ł ‘rmą

R. i^ z łc i i  Ćh: nurshl
d  b a w i l i , Stertrady I. 4

w ynbis pnó kn^trol* koiBtayi PrsenystoTreJ Tow. Lekarskiego krak. ęotecone
pr/es %'iż Towarzystwo

HMy RnSnLVdf se sztuczne
odpowiadające a>cład»ru chemicznym wodom-

Blllńsklej, SfogshaMartklej, Ssitarskfej, Vlcsiy, Homburg, K.lsslngen, ,
tudzież specyaio. lecznicze jak: lilow^, bromową, jodową, żelazistą, kwadną iraz 
inne wody minerałne z przepisu pr- . jaw orskiego. Sprzedaż cząstkowa w apte- 

ractł ! dreguerr. r - Cenniki na żądanie darmo.

6, k. Byrekeya lniai umMmmych  w Kra*®*!*,

Wyciąg z rozkładu jazdy
w a żn e g o  od 1 p a źd zie rn ik a  1913.

d g . .

Siltzłl z Krakowa Przyjazd da Arakowa.
|MO «* nocy, p. oaot. Nr. II do Pndwolo- 

eryt*. Połączenia: do N orego Sącz*. Kry- 
,nlcy, Orłowa. Tarnobrzega. Sokala, Sam­
bom, Stryja, Brodów, Potntor, Husiatyw*
bopyczyniec. Grzymało*,: a

12*60 w nocy, p. poap. Nr. 8 oo Wiednia. 
Połączenia: do Opawy, lJragr., Karlsbadu. 
Wrocławia I ronina.

3*12 w nory, p. posp. Nr. 7 do Ozernlowiec. 
roi: 'lea ił: be Szczucina, Tarncurzega,
tłełici Sokala, Sambora, Cbyrowa Stryja, 
Bnaiatyna, itzri , Jasa, BnKareaztn.

6*U w nooy, p. posp. Nr. 10 do Wiednia. 
Dołączenla: do Warszawy, Cieszyna, W ro­
cławia Berlina, Opawy, Berna, Karlsbadu, 
Pragi.

4*30 rano p. osob. Nr. 31 do Oświęcimia przez 
Po dgórze-Płaszóa Połączeniu: fi:. Wado­
wic przez Spytkowice.

0*20 raiiu, a. osob. Nr, 20 do Wiednia. Po­
lać zm ia: da Wrocławia i Berlina przez 
Trzebinię.

9*40 rano, p. pusp. Nr. 3 do Podwołoozysk, 
Stanisławowa inki r 1-ołączenla: do Szczu­
cina, Nowego Sącza, Krynicy, Orłowa, 
larjiobnega, Jasła, £ bow Bełzja, 
Sokala, Sianek, Kawy Ruzklej, Sambora, 
brodów, Czorta uwa, Kijowa, Odesay-

6.26 rano p. posp. Nr. 2 dc Wiednia. Połą- 
zecaia: o o W roctawia > Berlina pracz Trze­
binię Ciesz na, Koszyc, Opawy, Berna, 
Ołomuńca. Prac .

*60 w  o, p. oto . Nr. 16 do Podwołoozysk. 
Połączenia: do Szczucina, Rozwadowa, Nad* 
bneuia Sambora, Stryja, Stanisławowa, 
Lłoauw, Kijowa, Odessy.
10 rano, p. osob. Nr. 411 do Wieliczki.
26 rano p. os: b. Nr. 6211 do Kocmyrzowa 
i Mogiły.

9*30 rano p. p. osob. Nr. 41 do Noweg-. Za­
górza, Sambora, S*ryja prze* Podgórze-I 
płaczów. Połąszema: do Wadowic ł Bielska 

p**e* Kai w ary ę, do Zywoa, Zwardonia, 
Ztd Ojpsnego, Gorlic Borysławia, Tustano- 
wic, btanieławowa, (Tarnopola.

2*36 rano, p. osob. Nr. 18 dc w iednia, Gli­
wic, H.ouławia, Cieszyna, Opawy, Berna, 
Waiszfcwy,

10*4fi 1*1.0, p. c icb . Nr. 13 do Podwołoozysk 
i b kan Poleczenia: do Noweg>> Sącza, 
tWcwa, Tr.nobnega, Jasła, Dym w a, 
bekała, Cbyiowa, bamboia, Stanisławowa, 
Poiaton, K(.pyceynieo, Zbaraża.
Id j c  i - i . ,  V, osob. Nr. 33 do Snchej, Oświę 
cimia pnik% Pod|órzs-Płasaów, Połączenia 
so Wadowic i Bialska trse* Kaiwaryę,

™J po poi., p. miesz., Nr. 461 do Wieliczki.
1*42 po pot., p. osob. Nr. 6213 do Koomy' 

rzowa i Mogiły.
?*67 po poł., p. osob. Nr. 14 do Wiednia: 

do Wrocławia, Berlina, Opawy.
2*35 po poi., p. posp, Nr. 6 do Wiednia. Po 

łączenia: do Wrocławia, Berlina, Pragi, 
Karlsbadu.

’ *51 po poi., p. posp. Nr. 5 do Lwowa. Po 
łączenia: do Szozncina, Nowego Snoza, Roz­
wadowa, Jasła, Dynowa, Sokala, "Ohyrowa, 
Sambora, Stryja.

*00 po poł., p. usoh. Nr. 26 do '"urnowa. 
Połączenia: do dzezuolna, Stróż. Jasła, NO' 
wego Sącza.

3**26 po poł., p. osob. Nr. 49 do Snoby, Zako­
panego, Nowego Sącza, Stróż.

6*40 po poł., p. osob. Nr. 27 do Łańcuta. 
Połączenia: do Stróż, N o*ego Sącza, Ja iła.

6*00 w ...zór. p. osob. Nr. 116 do Oświęcimia.
6*46 wieczór, p. osob. Nr. 16 do Wiednia 

orąozenia; do Warszawy, Petersburga. 
Wrocławia, przez Trzebinię, dó Berlina

i 6.ł wieczór, p. mlesa, Nr. 6l\ do ' arnowa
7*4 wieczór, p. mice*. Nr. 463 do Wieliczki.
7*55 wieczór, p. osob. Nr. 46 do Nowego Za- 

g6\ za, Ghyr-wa, Sambora, przez Podgórne 
jrłaszów. Połączenia do Oświęoimla, Wa- 
* uwic przez Kalwaryę, Zyi ■ a, Gorlic, Mez8- 
Laboroz, Przemyśla, Siant l, Lwowa.

8*00 wieczór,* p.osob. Nr. 6216 do Kocmyrzowa.
8*43 wieefcór, p. posp. Nr. I do rakon, 8u- 

a-eszta, Koni tnoyi. Połączenia do Ohy­
rowa, Sambora Stryja. Konstantymi pola 
okreten*.

MC wieczór, p. osob. Nr. 17 do Podwuło' 
szya&. Połączenia do Wieliozki, Chyrowa,
Sambora Stryja Jaworowa Kawy Ruskiej,
Podbalec, Sianek, Brodów, Rusutyna, 
Ozortkowa, Kopyc^mea firzymaowa," Ki­
jowa Odessy.

10*16 wieczór, •>. poap. Nr. 4 do Wiednia 
Połączenia: do Warszawy, lwanogroJnr 
PeUKSburga, Wrocławia Berlina, Opnwy, 

ragi, Karlsbadu.
10*36 wieczó., p. posp. Nr. 104 do W‘eajia,
10*66 wieczór, p. osob. i<r. 19 do ^wowa. 

Połąosenia do Wieliczki, Jasła, Dynowa, 
Ohyrowa, Sambora Stryja Stanisławowe 
u. wor iw. Sianok, Sambora Stojanow:.

ll.Db w nooy, p. oset.. Nr. 17, do Nowego 
/Sącza, ro d ze n ia : do Oświęoimia Żywca 
, , araoma, ńaaupanego, Orłowa, Stróż 
Nowego łżtgórsa, Samoora Sianek, Bory­
sławia Stajja Stanisławowa.

12*40 w nocy, p. posp. Vr S z Csernio c le i 
Połączenia: od Bukaresztu Jass, (oknnu
Deletyna, Huslatyna Jaworowa, Stoiano- 
wa, Stryja, Samborsi Cbyrowa.

3*07 d . posp. Nr. 7. z Wiednia Połączenia: 
z Karlsbadu, Pragi, Ołomuńca, Opawy, 0

3*15 o. ool., p, osob. Nr, 44 z Nowego Są* 
Połacte^a Zakopanego, Zw arlona

szyna, Wrocławia i Berlina przez Trzebinię.
3*30 w nooyp. osob. Nt 12 z Pod w loczy.sk 
* Połączenia: z Odessy, Kijowa, Grzymałów*- 

Zbaraża, Ozortkowa. Husiatyna, Potutor, 
Brodów, Stanisławowa, Stryja, Sambora, 
Obyrowa, Sokala, Jasła. Rozwadowa.

4*62 rano, p. osob. Nr. 20, ze Lwowa. Połą­
czenia: od Stojanowa. Podhajec. Chyrowa 
Sambora, Stryja, Orłowa, Nowego Sącza

6*30 rano, p. posp. Nr. 103 z Wiednia.
6*66 rano, p. osob. Nr. 48 z hfoweizo Zasró- 

ran przez Suehę. Połączenia: z Gorlic. O? 
trwa, Zakopanego.

6*00 rano, p. posp. Nr 3 % ’ *'*■
nia: z Berdna i Wrocławia pi zez 1 ugamim.

6*32 rano, p. posp. Nr. 2 z fc. SSL Połąatt- 
nla: z Konstantynopolt. orze? kon iU u jf 
Bukaresztu, Zaleszczyk, 0 °  tyna, Poika- 
jec, Nowego Zagó-^® ws,

rano, p. osob. Nr. l i  * Oświęcimia.
Nr. 412 * Wie >ezki 
Nr. 6S12 * Koomynowa

ObOb.7*20 rano, p 
7*3fc „  i,

i Mogiły.
7*55 rano, p. osob Nr. J i > Oświęcimia przez 

Podgórze-Płaszo-.. Pałąnzeaia: z  Żywca, 
Suchy, z Wadowic przez Kalwaryę | 8n>t
kowioe.

8*15 rano, p. osob Kr. 118 * Tarnowa. Po- 
łąozenia: z NowegcSącza. Jaeła, Stróż. 

8*44 rano, p. osob. Nr. 18 * Podwołoczygk. Po- 
i łączenia z Kijowa, . ścaey, Ssymałowa, Iwa- 
I nia Pustego. Hus* > j  ■», Cnortkowa, Zbaraża, 

Brodów, lok an, I m. ŁiSławowa,Rawy ruskiej, 
Podhajec, Sianek, hyrowa, N ja .g o  Sącza. 

9L5 rano, p. osob. m . 41 * Granity. Połą- 
; ozenia i  Warszaw 
9*36 rano, p. osob. N:. 13 * Wiednia. Połą­

czenia: z Oiomrur; , Opawy, Gleesyna, 
| Bielska, Woełarw Berlina, Gliwic. War- 
] jawy.

.*20 i no. p. miep r r. 462 * WielicskL 
lz*U6 rano, p. osob. ^r. 39 ■ Wiednia.

'12*58 rano, p. osb. oNr. 6814 z Koomyrzowa 
i Mogiły

1*10 p. poł., p. osob. Nr. 114 eo niedzielę, 
czwartki i święta z ariown. Połączenia 
% Nowego Sącza, 8»- telnn.

1*24 p> poł., p. osob. n 14 M wown. 
ozen a s Jambora, ryja, Ohyrowa, 

kala Dynowa, Jaeła, i o* wado wy, Nad 
zia, Nowego Sącza, . * t j  „.,

Żywca Wadowio i Bielska przez Kałwa 
ryę.

1*20 po poł.. Nr. 6 p. posp. ze Lwowa. Połą 
czenia: od Jaworowa, Kawy raskiej, gta 
nisławowa, Ohyrowa, Sambora. Stryja.

5'4B po poł. p. posp. Nr. 6 * Wiednia. Po­
łączenia: z Karlsbadu. Pragi, Ołomuńca 
Opawy.

'*35 po poł. p. osob. Nr. 414 z W stl^rk 
4 45 p. poł., p. osob. Nr. 23 z Oświęcimia 

Skawiny. Połączenia z Wadowio prios 
Spytkowice.

1*52 po pul. p. osob. Nr. 27 s B m oław y 
'.Landenburga).

>*59 po poł. Nr. 116 z Tarnowa. Połąeze- 
n.a Nowego Sącza, Stróż, Jasia, Sterana* 

i* 14 wieczoium p. miesz. Nr. 484 % W iliotk 
'.15 wieozór. p. osob. Nr. 16 z Podwotoczyek 
Połaszenia: s Kijowa, Odessy, Brodów. Ja­
worowa. Ickan, R asyruiM ej, Stryja, Sam- 
oora, Ohyrowa, Nowego Sąoza, Stróż, Ja- 
■eła, Szczucina.

6 wlecz., p. osob. Nr. 42 od Stryja, Sam­
bora, Nowego Zagórza przez Such^ Po­
łaszenia: z Lawocznego, Borysławia, Tusta- 
aiwio, Gorlio, Orłowa, Bielaka i Wadowio
oi'zez Kalwaryę.

7*1) w.ojzór. p. osob. Nr. 8216* Kocmyrzowa, 
asla.

8*1
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ZAKŁAD
n . - i t i i u i

BRACI

k&ui-ig/jft.jttfcl i Duduirł.yH 
yi., , a. 'OTIY yin iin  BA

T R E M B E C K IC H
w Krakowie 

R a ko w icka  I. 7
Hf di w>a8Dy) Telefon 462 

przyjmuje się wykonywa­
nie wszelkich robót w za­
kres ten wchodzących 
a szczególność GROBO 
WCÓ W 1 POMNIKO W 

tak w niiejsra i na prowincyi. Po 
ieca w lelki wybór gotowych pomni­
ków z piaskowca marmuru i granitu

!! Masło stołowe!!
najlepsze, rozsyła codziennie świeże netto 
0 fnntów za '2 E fO h frank o za zaPozka 

Marya aSmbowa w Brzeska. 132 1

pszczelny deserowy ku-

SK fefo* $
liżfi “d fc? 'iL*v£ jL&j

racyjny w 5 kg. blaszan- 
kach za 8 koron wysyła 
za zaliczką I. B ra n d es  

H usiatyn.

Magistrat, stc.ł król. miasta Krakowa.
L 7350/ 614 

B b.

■te'1 • J},r ■ ■ V W '4 ■1';*«•ł ' . •. .i.*

t l i t e f i  S  - H | i  4

Polecamy gorąco wszystkim którzy mają zamiar jechać do 
AMERYKI lub KANADY, aby udali się z pełnem zaufaniem 

TYLKO wprost do
Biuro p o d ro i* Zo fii Biesiadeckiej w Ośw ięcim iu,

> 1/1». (• -
mm

Odnośnie do ogłoszonego z k< ń -em 
leszłego roku konkursu w sprawie 
Ukształtowania wylotu ul. W<-lsktej 
pod*j - 8 ę d i wiad' m ości dtidatknwo 
do § 5 p  cgraortu i warunków kunkur- 
8U. *e układ Sądu konkt;rs"wegn po­
w iększony został do liczby 14 człon­
ków, prs»z powołanie d> mego na 
mocy u hwały Rady m las^  Krako­
wa i  dnia 29 grudnia 1913 de'-gara 
Kom it«ru !*stauraryi Z noku w aw e- 
ik itg o  fp. Józefa Paklesa, inżyniera 
budowniczego w Krakowie.

K ra k ów . 23 stycznia 1914.

do farbowania 
siwych włosów

wynalazcy
J u lia n a  Jó z e fo w ic z a , oerfumera
Jako nieszkodliwy środek kosmetyozny ( 
jednym flakonie) nasz ekstrakt nadaje się 
najlepiej do poprawienia barwy włosów 
spłowiułyrb, lab rudych na kolor brunatny 
szatyn i blond. — Flakon K- 3, — flakon 

próbny K. 1'20.
Sprzedaż w Krakowie u Raima i Sk 
J. Hanaka i Sp., Fr. Zopotha i Sk 
Sporna i Ski i Z. K om orow sk iego 
we Lwowie u P. Mikoiascha i Sp 

i Beacocka.

młody, rutynowany
buchalter korespondent

z cblubnemi świadectwami i poleceniami, 
poszukuje odpowiedniego zajęcia w Krako 
ie lub na prowincyi (w mieście lub na wsi). 
Łaskawe zgłoszenia pod W. R. do Adrn.- 
stracyi „Głosu Narodu*. 104 I 3

Na raty łańenszki złote
d li panów  i pań  

wagi 60 gram ów  140 K
m iesięczn ie  4 i

pierwszo z zegarek srebrny 
3 koperty srebrne 14 K 

Dostawu wszędzie — Etc 
chce tamo kupić zegarek i 
łańcnszek, niechaj natych­

miast napisze.
R. Lechner, magazyn wyrób, złotniczych

Lundenaurg 336.

URZĄDZONA WEDŁUG NAJNOWSZYCH WYMAGAŃ

FABRYKA WYROBÓW MASARSKICH

JOZEFA BIALIKA
W KRAKOWIE. U L. FLORYANSKA 50 FILIA : U L. SZPITALNA ID
POLECA W  ZAKRES MASARSTWA WCHODZĄCE WYROBY W  JAK 

NAJLEPSZYM GATUNKU I O WYBORNYM SMAKU.
P R Z Y S Y Ł K I  O D W R O T N Ą  P O C Z T Ą  Z A  P O B R A N IE M

XII Walne Zgromadzenie
członków Stowarzyszenia kandydatów notaryalnych w Krakowie 
odbędzie się w niedzielę dnia 1 lntego 1914 o godz l l 1/*1 przedpoł.

w Pałacu iSplskim w Rynku głów nym  w sali balowej na I piętrze 
z następującym porządkiem dziennym :

. I Część jubileuszowa.
1 Zagajenie.
2 Otczytanie protokołów  ze założycielskiego i ostatniego ‘ Walapgo 

Zgromadzenia.
3 Przemówienie dawnych prezesów Towarzystwa.
4 Przemówienie delegatów.
5 Mianowanie ceł mków honorowych.
6 Sprawozdanie ustępującego Wydziału.

II Część :
7 Sprawozdanie kasowe.
8 Kasa pożyczkowa i ewentualna zmiana statutu.
9 Wnioski Wydziału.

10 Wnioski i interpelacje członków.
11 Wybory.
12 Zakończenie.

W razie braku statutem przepisanego kompletu odbędzie się nastę 
pne W slae Zgromadzenie tego samego dnia we wyżej oznaczonej sali 
o godzinie 12 w południe bez względu na komplet.

Stowarzyszenie kandydatów notaryalnych w Krakowie.

Słonec ne z  wielkim komfortem u ra d zo n e

mieszkania
ogrzewane centraln. ciepłą w odą — z łazienkami i kuchniami gazów, z oświetle­
niem elektr. i. gazów, z telefonami dom ow . i miejsk. z odpylaczem elektrycznym 
przy ul. Biskupiej L. 6. Do wynajęcia od 1 kwietnia — Codziennie od godz. 

10— 12 albo od 2— 4 do oglądnięcia.

^m sssa^BBm im m m ^m iKBssassm
P rim a p a szteń sk ą

Słoninę i Smalec
t o p io n y  w najiepstycn gatunkach wysy 
łamy en-gross oraz w mniejszych 4ł /2 kg. 
pakietach pocztowych w cenie K. 7-60 za 
słoninę a K. 870 za smalec wraz z opakew

Lepold Wei sz  i Sk a
B u d ap eszt IX Hentes-uto 17

(naprzeciw miejskiej rzeźni trzody chlewnej). 
Dom eksportowy smalcn, słoniny, powideł, 
śliwek i innych produktów krajowych By 
zapobiedz zwłoce zleceń prosimy o dokładny 

nasz adres. 143 7 4 5

Pnjoałne gimnazyutn
z prawem publiczności

Pen s jon a t
Franciszka Scholza w Gratu

Grazbachgasse 39.
1— 8 klas, świadectwa maturyczne 
równorzędne z państwowemi—z na- 
komity pensyonat — dom  w łasny 

Ceny umiarkowane.

Bracia Tercyarza
S - g ®  F ranciszka

(Bracia Albertanie)
posługujący ubogim w Krakowi<
Kaźmierz ul Krakowtka 43. Telefon 206 
sprzedają najpowdzecnnlej używane mebli 
gięte wyplatane lub z siedzeniem deszczu! 
kowem t. j . krzesła, fotele, kanapy, bujaaki 

taborety biurowe i salonowe 
Pównież przyjmują krzesła do wyplatani! 

naprawy i politurowanla

S t o ł y  i krzesła  
do wypożyczania

1 ra,Z

są na składzie
Wycieraczki kokosowe

rłasnego wyrobu plecione trzcino w  
w róinycb wlelkoicłach 379 0

Chodniki kokssswe
lo  kościołów, urzędów na schody, horyts 

rze i do przedpokoi. ____

Na raty I
najnowszej koastrnkcyl, 
pszone Singera maszyny d 
szycia, haftu 1 do wszeł*leg 
przemysłu, z fabryk świat( 
wej sławy, poleca pierwsze 
rzędna znana z rfutelnoś

Qrma:
K. Pawłowski

t r a k ó w ,  R y n e k  L  f
dostawca wielu stowarzyszeń zarób kowyc 
Związku Crzędników państw. i ' entrs 

Zafcupn dła oficerów i urzędników.___

: przy ul. św. Gertrudy L. 5 .:
P R O G R A M :

od soboty 24 do wtorku 27 stycznia br.

Tygodnik P «łh eg o . W idoki z g ó r  piren*j*k«cH  
natury. Zaślubiny na lataw cu  (k o m iw n o ).

Nowość! Nowość 1

kosgiuszko roo pctaniCDMi
:-s Pierwszy polski film historyozny w 5 częś©i»°h-

Monopol na Kraków ! C h rystyan  z a k ła d a  In teres (kom10808)-

Nakładem wydawnictwa „Głosu Narodu" Sp. z ogr. odpow. Redaktor odpowiedzialny Jan Matyasik. — Drukarnia „ G ł o s u  Narodu"


